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'tEATR POLSKI VICTORIA" pod artystycznem k~erownl-

. ~~~ :~:~~::::':~ "InSlJOkt;;,m ~:~~:~~~. 
TEATR WIELKI' SELLINA. 

po poludniU punktu- w 8-lu obral:a.ch VI NIEOZIEL.Ę 3 ~~r~~a ~l~~t~cn~w~u dramat historYCZilY 
o godzinie alma" Jullanaz PoradowII. 

gi •• t_ 
..... 1 k P I· Ch· F be e i ZAKŁAD ...... :, arszaws a ra Dla emlczna, . ar larola reperlWyjno-krawi~ki 

WlADYSlAWA PIĘTKI, . p. f. "Helena.'~ (w ŁO!tI~! Ima~ ) 
Wykonywa wszelkie roboty w zakres Pralni chemicznej wchodzące, tanio l akuratnIe. 

U- Na ŹII,danle w 24 godzin..... .t.ódź, PIOTRKOWSKA.MI III. Telefon nr. 8il. 120-102.,-
L 

Teatr Wielki. W czwartek, l::go ;Imarca 

NieodwolatlIlie ; ostatnie przedstaw:ie:niec,artystów 
Teatrów R~dowych Warszawskich iZ : ,udziałem 

WIktoryi 
Kaweckiej. 

Szczegóły w programach. 
Bilety są do n:abycia w składzie fortepianów 

C. M. Sehre.dera, .P:iotrkowska . 81. 25,1-:1 

Warszawa. 

'Marya :rrurkus 
·l:Ierna:r.d I Glass 

zaręczeni. 

Łódt.. 

'~------------~---------------~------~ 

Przesilenie gabinetowe. 

,z powodu rozterek w gab.inecie br. Wittego 
O~at ,półnrzt,dowych wynnrzeń o rli,'rmach ftRuś" 
Pisze .. 

.. W ubiegły piątek rozeszła siO pogłobka o 
":Y8t'lpienin z gabinet.u .. ministrÓw ministra roi· 
nlctwap. Kutlera i potwierdzIła nę zaraz w 80' 

botę. Obel:nie i leadt". lewl.,y ministeryalnej, 
,minister handlu p. W. IT mirjazjew, podał się 
do dymiay,i. A pomimo w8zystklCh zabifgów ze 
strony };remiera, usiłoJ~cego powstrzymae kolegę 
~ tego kroku, E.ie cofnął 81CJ. Dymisyę przyjęto. 

len lIposób w ciągu 3-4: doi ostąpili z gabi
oeta. ministrów dwaj jego czlunkowie. Ale na 
tem zapewne się nie skończy. Mówią przytem 
\hardZI» uporczywie u maj"cem jakoby nastąpić 
~su~ięe ; u się kontrolera państwa p. FlłosoCowa, 
I mlDIlltr.a komunikllCyj, p. K. S. NiemiesZl1jewa. 
I chocid pogłoski o ostatnłm III!, b} ć może, bez. 
P?dlltawne, jednak~e ustąpienie jego w sferach 
bltl~okratYl:zDyeh uważają za możliwe i wypły
waJące z jego stosnnkn do prawicy ministe
ryalnej. 

kiwanemi w niedalekiej przYlzłości w.Yjaśniajl!, 
ozemu hr. S J. Wltte uznlił za konieczne luowa 
zwrócić się do 8polecztństwa z prośJą o zaofa
nie i przyrle!l znowu reformy w duchu Manife· 
stu 30 ~e października. R~neają one ŚWiatło i 
na to, skąd p(Jw~tliły prgłcski o nieporozumie
niach między premIerem i ministrem spraw we· 
wn~trzDycb. WIdocznie Pl( mier obawia się zu
pełnego roz kład u SVi ego gabInetu i dla teco po-
stanowil nieco okiełznać p. P. M Dornowo, a po
nieważ ostatni wciąż jeszcze dopatruje się wszCi
dzie rewolucyi, to między nimi rzeczywiście za· 
sdy i zachodzą poważne nieporoznmienia, które 
mogą nawet dla p. Duruowo zakończyć się dy· 
misyą. Przyczyny wy8tąpienia z gabinetu mini· 
strów p. TJmirja'ljewa, przywódcy lewicy, są 
1a.~ ważne, że zasłogoją na szcZfgólną uwagCi, 
poniewnż st&nowlą oczyw;sty dow_d, że polity
ka wi~k8zości gabinetowe] dugzła w swej reak
cyjncś:!i do slupów Horkole8ll. 

• Pau Tlmirjazjew był jednym z najbardziej 
krańllowych cdunków lewicy w gabineCie mini· 
,atrów. Wadczył bez wytchnienia z wpływami 
p. Dnrnow.o. Wszystkie · przepisy czasowe, które, 
Jak z rogu ob:iit08ci sypały SICi w ostatDieh oza
ucb na 6połeczeństwo i prasę, miały w osobje 
bylegopan.a ministra hndlo spokojnego, ale 
oi4logiętego przeciwnika. 00 nieustannie wska
zywd nA \'IieHu~ szkodę, jaką rrzyniosą RUlyi 
tak przepisy CZ88()We, jak też i wiele innych 
projektów. Popierali go w tym "zględzie naj· 
bardziej b;yły mmister rolnictwa. Katler, następ-

l nie minister komunIkacyj K. 8 Nlemieezz.jew, 
. kontroler p8ń~twa D. A. FlłosofoW' i mini8ter 

I ośwJaty hr. I I TuMoj. Ale dwaj odtatui wy
stCipowali przeważnie lIieśmlało, gdy trzej pier-

I Will zawsze występowali otwarcie· i bezwzgl~· 
,dnie. Zw:a Jzcza nieprzyjemnem ala premiera I b} lo to, Że ft trzej nieprzejednani", przenoslIi roz-
dźwięk z gabinetn do Rady państwa. }; włalnie, 
dzięki głównie usiłowaniom p. 'l'imirjazjewa, 
którJ h.m zaW~Z0 występował otwarcie'z wla
snem d08konale umotywow&nem zdaniem, wszy8t
kie projek t.y przechodziły w Radzie pań8twa 
z dwiema rezolucyamL 

"Hr. S. J. Witte kiedyś w rozmowie pry· 
watnej wyrailł niezadowolenie z powodu takich 
ci~głych różnic między lewicą a prawie~ gabi
netu i dodał, źe byłoby najlepIej, aby minister, 
nie 19&dzaj~cy sit; ze zdaniem więluzohi, po-

.Obydwie te dymi8ye wra~ z inne mi ocze- ! 
wstrzymywał siCi zupełnie od wypowiadania wła· 
80ych poglądów i od ~łosowaoia w Radzie pań-

l 
'stwa, ponieważ prowadzi to do niepożądanych 
rezultatów. Najprościej, aby taki miOlt!ter zu
pełnie nie przychodził na pOiiedzenie Rady pań
stwa. Okazuje się, że premier w ten prol!ty 
sposób chciał pozbyć si. żywiołów cniepotąda-' 
nych,. Tak więc pierwszą i naj~łówniej8zą 
przycZy8'4 wysu,p\enia minitttra handlu był krań
cowo·reakcyjny kierunek gabinetu, z którym 
walczy. nie miał siły, a zg04zió się óie chCIał. 

.Są ws~akż~ i IDne przyczyny, które wla
śch'iie wy t>łyW'ają z pierwszej. Minister spraw 
wewnętrznych wszelkiemi sposobami usiłował 
przeszkodzić rozwiązaniu kwestyi robotniczej w 
tym sen8ie, w jakIm ehciał to uczynić miDIster 
handlu. PSD Durnowo uwaiał za szkodli"e dla 
Rosyi nadanie robJtnikom prawa z"lązków. 
Przeciwnie, Tlmirazjew uporczywie przeprowa
dzał tę myśl, je walka pracy z kapItałem do
sięgła jut tego momentu. kiedy dla robotnikóW' 
rosyjskich w celu samoo.roDyprzed gwałtem i 
wyzyskiem ze strony kapitaln jest niez\)ljd· 

. nie konieczne m posiadanie drogi legalnej dla 
działalnośei ogólnej. .JeŻeli rohotnik - ma"lał 
TlmlrazJew - b'idzie zabezpi~czOD1 materyaluie 
i lizyska prawo uczestniczenia w życiu pohtycz
nem kraju, to zostanie nrolenuiklem spokOjnego 
rozwoju, a nic rewolucyonistą·. Prócz t! go pro
jektu Tlwirazjewa ZWIązków zawodowych, zo
stał pnez Radę pańatwa znacznie obcięty. 

"Pewien wpływ na ulunięeie się Tlm :ra
zjewa, miała: jeazcze jedna przyezyna, a mIanO
wicie nie normalny stosunek mIni8LróIV d) kwe
styi wyżllzej polBJki finansowej. Jj8' ona, jak 
Wiadomo, wyłączona z kompeten.yi gablneto i 
odaaDa w ręce komItetu f,nanllo"ego, dO którego 
należą Wltte, .rnieter . finansów, dyrektor banku 
pańttLwa, dyrektor kaneelaryi kredytowej i je· 
8zcze parli osób; miDlstrf. handlu u!łunięto z tego 
komitetu. 

Stąd często wynikały nieporozumienia. Mi
nister bndlu uwdał naprzykład za 8tollo"ne 
poprzl Ć to lub inne przedsiębiorstwo w celo nie 
pozbawiauia zarobków całej rzeszy robv'n!czej, 
otrzymywał wszakże w takim razie zawsze jed
DCi l t~ lIamą odpowitdź: tego robić nie m<.ltn& 
ze względu na opłakauy stan f nanlo :'y paitoJtwa. 
T,fmez8i1em wllzJlltkie zachelanki m ' ll .steryllm 
spraw wewnętrznych spełniano ·z uprzejzają~ym 
pośpiechem; 

~Po wystąpieniu p. Tim:razjewa lewica ga
binetowa utraciła energicznego i nieo~i~tego 
przywódcę. Zresztą lewwa była laW8Ze w mUiej-
8208Ci. P.7.o~tali dotychczB!I trzej edunkowie le
wio.)', :lo ktorycb Jeden tylko Nlemiegzaje" jest 
okreilonym, będą mu~ieli bądź też usuuąć t!:ę, 
bądi n5tąpić ze sWy'-1h przekonań bardziej w pra
wo. Naj prawdopodobniej nastąpi to ostatni ' . W ów
czas gabinet "-ostanie jednolitym. Nieporozumie
nia staną si~ coraz rzadsze, jeśli lIie' znikną zu
pełnie. Stronnietwo Durnowo zapanuje zlpełnie 
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projekty jego nie spotkają się z krytyką ani 
w gab:uet:ie ministrów, aui w Radzie pań~twa. 
N s m 1cjarf" Tlmirazjewa wymiemają kandyda· 
tów F łOSI f.wa, Tlwaszewa I innych. 

.Nawoje wremia" donusl w formie pogloski. że opra· 
cowany przez komisyę Solskiego projekt reorganizacyi 
Rady państwa .ma być przedstawiony do Najwyższego 
zal wierdzania, bez rozpoznawania go w Radzie · państwa 

Ruch przedwyborczy. 
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.J Praca w fabrykach. W duiu dzisiejszym w o· ska.J\l!! 24) przyszła gromada robotników i za· 
brębie 3 go cyrkułu policyjnego 8trejkllj~ w 11 żądała, aby cały person d panacH natychmia!łt 

I fabryka('h 1,682 robotników. mianowicie: u Birn· zajęcia. Ponieważ personel początkowo opierał 
bauma 115. n Teodora Steigerta 93, u Raukie· się, napastnicy powybijal: szyby i grozili, że 
go 97, u Federa 85, u Hirezberga i Wilczyńskie· będą strzelać. W Mzy8cy pracownicy zmuszeni 
go 460, n braci B~idet()w 90, u F.-iedmaua 30, byli kantor opuścić i rozojść. Tłum robGtników 
11 Warszawskiego 42, n WeV0ra 580, u Herbardta również się rozszedł. 

20 i u Józefa R)z~nblatta 72. Natomiast przystą Sprzeniewierzenie. W dniu wczorajszym o 
piło dziś do pracy u Jaliusza Kiadermana 60 \ u 12 i poł w pAadole, administratorka. naszego pi-
braci Llnge 90 robotników. W obrębie 4 ~o cyr· sma dała 661 rb. inka!łentowi. Józefowi Neuma-
kułu policyjnego nie pracuje dziś 2,112 robotni- nowi, na wykupienie fra~htQ z bauku ryskiego. 
ków w 12-tu fabrykach. Nenman z pieniędzmi temi ulotnił się. 

Kary. Na' mocy wyroku, wydanego pr.zez Nenman pracował w administracyi od sa-
W cioraj, o godz. 6 wieczorem, w magistra· b. czasowego general-gubernatClra gnberoii piotr- I mego niemal załoteaia (Rozwojo,» lloczątkowo 

cie łódzkim odbyło się pod przewodnictwem kowl'kiej, generał-lejtnanta S~atlbwa skazani I jako chlopieo redakcyjuy i potrafił zyskać zan · 
pn'Z} denta r. st. Pieńkowskiegc posiedzenie zOBtsil za propagandę polityomą mieszkańey Dl. I fanie. 
komisyi okręgowych wyborczych, w celu omó· Ł1dzi: Rajnhold Karl'iman, krawiec, ua 1 mieii~c I Najście . O godzime 11 i pół w nocy, z pią-
Wienia sprawy. dotyczącel prao przygotowaw- wi~zieni8; OSIar Kapiczke, tkacz-na l mie~iąc ! tka na lIobotę, do mie8~kania Wilhelma Celmera, 
czy(h do wyborów do Dumy państwowej. ~ięzieni~; ~al~mo~a ~~\Vit. bnchalter, ~tl~ 3 mie- ł przy nlicy L1!łzno w domu p()d nr. 33, wra:t. 

Zastanawiano się na tem, aby o Ile możno· sl~ce. w}(~z~en~a. I PIOlr RedllCh-woz:1Jca na 2 z stróżem przyszedł Karol Rlfiaiak 'i tądał wy-
ś~l prt~śpieszyć termin uformowania ostateczne· j mIeSiące WlęZle?I&. . . " pła(eJia 200 rb. na cele p')!skiej putyi sQcyali-
go list dodatkowych wyborczyoh. Ponieważ pra· Aresltowanla kary l rewlzye, n Kar. War8z. stycznej. Celmer temu żądanitl odmówił, wtedy 
cu d"!yc7ąca sporzfdzenia tych list jest dosyć donOSI: W mieszkamu pny nllCY Zlotej nr. 26 I R. kategorycznie zapowiedział, iż przyjdzie on 
sbt m plikowana, przeto zebrani n 'c mogli ściśle aresztowano.~. Jana. ~owiń8kieg), ylCbni~a,. sk.n· w sobotę· lJO pienił!dze. CelOler, powolają'} się 
okreś!lć terminu. Przypuszczać jednak należy, zanego admlD1stracYJn l e na. 2 mlesu~ce wlęzleDls. I 'na świadectwo stróża, zawiadomił o calem tem 
że wzmiankowane listy ukończone zo~taną w cią Wczoraj, o godzinie 2 ej ~') południu, komi~arz zajściu policyę. która w dniu wezoraj!lzym are· 
gn trzech tygodni. X ~yrknła, .w to.warzystwle sweg l. p~moCDl~a, IJztowala ItufiJlaka. Podczas badania Karol Rn · 

Z~rócono uwagę, że biura wyb)rcze natra- re~V1rowyeh 1 żołnIerzy, dokonał rewlzyl w mlc, 1iaiak zeznaje, że przed dwoma laty, z namowy 
fillją na pow sine tfl:ldnośei przy 8prawdzan~u 8zkaniu publicysty. i profclso.ra kO~8erw.atoryum Celmera, zapisał się na członka Ka!Jy posagowej 
osob w ~ądach pokoju, ozy nie były s~downle muzycznego AIItoDlego Sygletyńsluego 1. skonfi- do czego dopomógł mu Cdlmer przez otrzYlIlanie 
karu ue. S\dziowie pokoju odmawiają swcj po- skował cały nakład poloneza, kompozycyl p, Sv· po~yczkj, a gdy nadszedł czas otr~ymania wspar-
moc Yl slimi wi~c pl acownicy biurowi zmuszeni gietyńskieg:o, p. t. "Dla ~j,czY,zny i cbwały". Itia p08agowegv, kasa znalazła 8i~ w truduoś(}iac.! 
8~ lajmować się tą mozolną pracą· W Nlegovne, w pow. radzymmsklm, aresztowano płatniczycb, wskntek .elego zna.lazł się w położe-

W~trzymoje akcye, wywołając opóźnienie w t~ch _ dniach ~ .. Toofila Or.ło-.yskiego. W lh.- I niu be~ wyjścia, tem więcej, że wierzyciele dc-
dzialalności, brak dokładnycb danych w wyka· domIn dokonano sClllł1Ch rewIzyl w czterech ho· magali się zwrotu pożyczki. Rnfiliak l.wra(Jał 
zach p \licyjnych, odnośnie do prawyborców, ko· t~lach .. ~ Końskicn i Pnuy()hy pnywie~i~no się w t~j sprawie niejednokrotnie do C~lmera, 
nystających z prawa głosu na m)cy o'płacan~g? kIlkadZieSIąt osób aresztowanyeh. W. Kazlml.e- prosząc, aby ten urfigulowal jego dtagi, a gdy 
podatku prztmyółowego. Przyjęto UO wladomoscl, nu .nad Wlsłą are.&zt.ow~no MII:ha.ła Pu~dłowakle' ten odmówił, wpadł na pomysł, zmunenia go do 
że w Piotrkowie drukoje się już lista zasadni- go l osadzono w WIęZleUIU lubEl~klem. wypłacenia 200 rb. dla partyi socyalistyczuej, 
cza (jl.łacaj~cych wyhz! podatek. mie!lzkaniowy Ze zgromadzenia rzeźników, Sprawa zaroy- z którą nigdy go nic nie łąc~yło. B ~z wf,lędu n/\ 
włr.Ś\:IClel1 D1~rachomcśc'l domów ltp) prawybor kania sklepów rzeźuic~'ycb w niedziele napotyka takie zeznanie, Rafiniaka zatrzymano na p )dsta-
ców m. Ł'ldzl. na nowe trudności konkurencyjne, jakie robią wie stauu wojennego; będ:&ie on w drod,e admini· 

sklepy kolonialne, sklepiki i herhaciarnit>, w któ· Btracyjnej ukarany plzn \lZllgowego gener~['ga-
KJ.LDDAll%YK mIlliOWY. rych odbywa się sprzelaź wędlin, wbrew rozpo- bernatora za wyłnd1>anie pieni~d~y na cele p3.r-

IMIONA SŁOWIAŃSKIE. 1> z I ś Bogusza, J u t r o rządzeniu guberna tO"Q piotrkowskiego z daia 29
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tyjne. 
Slawobójll.. . maja 190 l roku. U rz;~d starszych "gromadzenia Zbrodnia. Wczoraj, po godzinie 3 pJ poludniu, 

STAł.A WYSTAWA OBRAZÓW, ulica Plotrkow.ltl rztŹnikó w opierając 8j~ na tem rozporz~dzeniu, trzej b. robotnicy fabryki Landego i Weila 16 ·latni Bro· 
nf. 16 Otwarta od godziny 10 rano do godziny 8 wili zwróci!: sip! z prośbA. do pohcma,]' ~tra m, łJJdd, nlsław Schilbachen, 17 letni Zygmunt Szyszkiewlcz i 18-
czorem 

TEATR VICTORIA. D z i ś po raz pierwszy ~In
stynkt," sztuka w 3 aktach Klstemaeckera. Poczl\tek o 
g. 8 wieczor.em. 

- J li t r o "Instynkt." Początek o godzinie 8 wie 
czcrem. 

TEATR. WIELKI. J u t r o "Obrona Częstochowy", 
drama: hl~toryczny vr 8·iu obrazacb Juliana z Porado
wa. Początc,{ o godz. 3 po pol. 

PODWIECZOREK. J u t r o podwieczorek muzycz· 
ny Lutni (Piotrkowska 108), o godz. 4 i pól po pot 

RAC r. J u t r o raut na wpisy uczniowskie w sa
lach Gran,1· Hotelu. 

pOSIEDZENIA. D z i ś ogólne zebranie Talmud· 
Tory \Sredoia 68), o godz. 8 wieczorem. 

- J u t r o ogólne zebranie Liry (Nawrot 38), o go· 
dzir:ie ;) ~o poi 

- J u t r o zebranie cżeladników tokarskich (Na· 
wrot :l8), o godz. 3 po p:Jł. 

- P o i u t r z e ogólne zebra nie stolanów (Mikolt\
je~ska 40 \. o godz. 3 po pol. 

-.-.-.. -

Sprawy celne Donosiliśmy wczoraj, że gro· 
no kopl.óW i przemysławców zwróciło się do 
miri8l( I yem skarbu, w sprawie dokonania· na· 
tp bUJift:ot formalności celnych co do wszystkich 
tow~ ró w nagromadzonych na Bta::.yi pogranicznej 
Aleksal drów, z uwagi na nadcb Jdzący termin 
1 mlirc..\, od którego zaprowadzona zostaje nowa 
tar} f celna. . 

Otóż otrzymujemy wiadomość, że min·lłteryum 
wyda.lo odnośae rozporządzenie. aby komora cel· 
na w Ahksaudrowie pracowała. b~z przerwy. na· 
wet podczas ostatków, aby tym sposobem mozna 
było przeprowadzić wszelkie formalnoid cel· 
ne i '1\ ydać nagromadzone towary odbiorcom 
przed l marcem. Komora celna w Aleksandro· 
wie otr~Jmała równiei polecenie, że towary skła· 
dać mowa w magazynach prywatnych, lecz pod 
strażą cdoą, której za czyi:lDości pobierana bę' 
dtie opl.:.ta odpowiednia od kantorów ekspedy
t'yjuycb . 

.. "Z \ letni Józef Pll!.cew, wszczęli na GóruymRynku między 
aby w sklepach takich b"ła wzbroniona 8pne- sobą kŁótnię, a nIlstępnie bójkę. Scbilbacben uderzył 
daż wędlin, I Szy~zklewicza w twarz, towarzysz zaś tego ostatniego 

Jednocze'nie kn sam zarząl RtarlJzycb wy- zadał pierws~emu rany k:ulakiem w .pler~L Szysz~iewłcz 
litSlp:ł z drugA. prośbA. w imienin czeladników \ padł ua ziemię, Innl 'dwaJ poczęli uClekac. S~y8zklewlcz, 

'1 OJ "Z podnlóslszy się z ziemi, zaczął gonić UCiekających, Na 
rzeźniczych, którzy od roku dopominają się o gle przed gmachem fabryki To~ ak~. Gayera. Szyszkle· 
npof7~dk'Jwanie mieszkania i wars~tató9V, gdyż wicz napadl na Schllbachena I wyjąwszy nóz, ugodzU 
w warunkach tych, jakie istnieją, nie tylko pra- nim w okolice serca. S. hllbachen, schwyciwszy się za 

Ć piersi, zaczął przeraźliwie krzyczeć iwolać pOtllocy. 
cowa , ale i miesz~ ać trudno, dl~tego proszą o Wybiegli na ulicę robotnicy fab~yki Geyera, oraz z są· 
nporządklJwa.nie tei sprawy. Obecnie czeladnicy siednich domów. Szyszklewlcz, biegnąc przez ulic~ św. 
p~nowili swe żądania, wskutek c~ego uuąd star · EmIlii został wkrótce schwytany. Nad zbrodiIlarzem wy-
szych prosił w dniu wcwraj~;;y m p. policmajstra warto zemst! dora7.!lą. gdyż go tak pobito, że uległ zla-

. maniu dwóch żeber. Wezwano Pogo\owie ratunkowe. Za· 
miasta Ł - dzi, aby dopomógł im w dokcnywalllu równo Szyszk.ltlwicza, jak ł S~hllbachena ophtr~ono, po. 
rewizyi przez dodanie urz~dnika policy i. Cf:llm odWieziono do szpitala św. Alek.sandra, Bronisł4w 

Po wysłachania tych próśb policmajster przy- , Schilbachen zmart Co się stało z Józefem Ph,cewem, 
rzekł je poprzeć. lnlewiadomo. 

Sprawozdanie Sekcyi techniczn3j z powoda Ogólne o_łabienia. W ciągli dnili. wczorajsże-
braku mieJ' 8ca, podamy w poni( dLilllelr. go następujące osoby uległy ogólnemu oslabieniu: na 

ul. Nawrot nr. 22 Aleksander Fornalsk.i, lat 50; na ul. 
Z cechów. J:lLro o godzinie 3po poł. na Zawadzkiej nr. li PAulina Hausman, lat 40; na rogu SP't!.-

gospod1.ie czeladników tokarskich Na.~rot 38, cerowej I Benedykta Francls~ek Szewczyk. lat 40; na 
db d · . .. . d . Starym Rynku Josele Paderml\n, lat 16, pozostający bez 

o ę Zle Sl~ mle8H_czne pOSle lenIe. zajęcia I miesLkania i Da ul. Zagajnikowej ar, 3' cllo. 
Straż ogniowa. P. gubernator p'otrko"Jki wieK lat okolo 40, od kt&rdgo aia dowiedzia!lo się ani 

zatWIerdził IIKtad zarządu straży ogniowej ocho· nazwiska ani adresu, We wszystkich tych wypadkach 
tniczeJ w Łodzi. lekarze Pogotowia udzielili dor:tźnej pomocy. 

P .. ~y praoy. Na ul. ŁąKowej or. 5 Stanisława 
Oświetlenie. Magistrat lódzki wydal pole- Gollńska. l.at 17, robotniea fabryki, została pochwycona 

cenie łódzk.iemu Towarzystwa gazowemu, aby przez trybn maszyn,! i odniosla pOllzarpanie prawej ręki. 
od dnia 28 b. m. zaczęło oświetla6 świeżo usta- Rsnę opatrzy! lekarz Pogotowia, 
wione la.tarnie na ulicach mia.sta w liczbie 92·cb. Napady. Na uJ. Konstantynowakiej nr. 13 Stani-

sław WeneM, lat 22. pllzostlłjąCy bez zaj~cia, zostal na· 
StOW. wzajemnej pomocy palaszy i masly - padnięty I nożem zadano mu ranę w piersi; takiemu sa-

nistów fabrycznyeh VI L<ldli Wezoraj, o god". memu wypadkowi ulegŁ na ul. Krótkiej nr· 9' Jakób 
8 wieczorem, w lokalu przy ul Dl:ielnej odbyło Jerzyk, lat 21, także pozostający bez zajęr.la,którJ 

d . znowu odniósł ranę lewego beku, zadaną nożem. W oby-
się posie 'leme tymcz&sowel;;o zarz~du Stowarz. dwóch wypadkach lekarze Pogotowia rany opatrz·yli. 
wzaj. pomocy palaczy i maszynistó" f .. brycz-
nych w Ł')dzl, poq przewodnictwem inżyniera 
Leona K żmińddegl>. Przyjęto do wiadomośc;, że 
iiezba zllpisanyeb członków wynosi obecnie 102; 
następnie omawiano sprawę, w jaki sposób na
leży dokonaó wyborów zarządu na rok bi{ż~cy. 
Termin ogólnego zebrania, na którem dokonane 
będ~ wybory zarządu, oznaczono na dzień 4 
marea r. b., o godz. 2 po poło w Stkole Rze
miosł prty ~L Wodnej or. 9. 

Zajście. Wczoraj o godz. 5 po południu do 
kantoru fabryki Stillcr i Bielszowski (Piotrkow-

SZTUKA i PiŚMIENNICTWO. 
. Z . Lutni. Jatr,l.ej.8zy podwieozorelt muzyczny.' 

ŚCIągnie uiewątpllwle duto sllie!Mczów Ił to' , 
Z przycl;yny Wielce nrozmaiconego programu.· 
Jak juź dono8iliśmy poprzednio, b~dzie gra na 
fortepianie, cytrze, śpiew solowy. chóralny i de· 
klamacya. Początek, jak zwykle o godz. 4 i 
pół. p~ pol. 



Z WARSZAWY. 
I Najjaśniejszy Pan zaszczycił deputacyę miłości· gibkiej, gdzie . następnie zebrał si~ cały pułk i 

wemi słowy. . dwa bataliony płastuńskie. Korzyiltając ze współ-

* Z krwawej kroniki. 

. Petersburg . 23 lotego_ Senat rządl.l!cy wy ja. czucia stanic okolicznych, rozpuszczono pogłoskę, 
śnił, ze według art. 49 i 50 ustawy o wyborac h że wojsko stanicy Giagińskiej z!>odowało twier
do Dumy państwowej członków Dumy wybierają dzę i ma po sto ładuoków na każdego żołnie
wyborcy i tylko ci oBtatni maią prawo ucze~t· rza. Skorzystała z tego garść rewl'lucyonigtów, 
niczenia w balotowaniu kandydatów na członków I która uciekła z Soczi w celach a~itacyjnych. 
Dumy. Przewodniczenie 'fi zgromad~eniach wy· Z NO\lforosyjBka przybJł w dniu 19 lutego do 
borczych miejskich, włożone przez art. 5 tejie stanicy Glagińskiej naczelnik okręgu razem 
ustawy na prezydenta miasta lub jego zast.ępcę, z oddziałem kozackim ochotniczym straży pogra
jelit osobnym obowią~kiem wyłącznie przy doko- I nicznej i artyleryą kOilm~. Dtiś w piśmie (Ku· 
nywaniu wyborów,. a 'YI żadnym .razie nie daje l' ~ań) wydruk~wano, te. pułk ~rupski poddał si~ 
prawa uczestniczeD1a .w balotowanIU tym z pre: I złoiy~ przySH~gę na wlern0śc., . . 
zydentów miasta lub Icb zastępc0m, którzy samI l BaKU 23 lutego. W nocy Ilokouano rewlzyI 
nie pa 7aliozeni do liczby wyborów. • w biurze zjazdu przemysłowców naftowych i nic 

Petersburg, 23 lutego. Sztab generalny wy- nie znaleziono.' Redaktorowi Ir!lzad Agajew lwi 
jdaił, żt: pOlltanowienie rady miUlstrów z d. 24 zezwolono na wydawanie pisma po rOSyjsku < Pro-
8tyęznia, pozwalające ur7ędnikom na pr~ystępo- gress), Il po tatarsku ,Tarraku. 

Wczoraj o godzinie 8 ej rauo, w chwili, gdy 
blicą Chłodną, około dom.u XI! 26, przechod:~lł 
oflcyalt,ta kolei nadwiślań~klc h) Mieczysław 
C6aki, lat 35, podeszło do nieg[) trzech męż
czyzu, liczących każdy około lat 20 i trzema 
strzałami rewolwerów, wymifr~onemi w głowę, 
zadalI mu śmierttlae rany. Sprawcy strzałów, 
jak. zwykle, zbiegli bezkarnie, a gdy wezwano 
Pogotowie, Ctaki jnż nie żył. Z \~ ł ki ądesłano 
do prosektory um przy ulicy Teodora. Jakie są 
przyczyny tego zabójstwa, pozostaje na razie 
tajemnicą. Zabity C,aki od ' lat dwóch praco· 
wał na kolei, a przeBtem był urzędnikiem pocz
towym. PozostaWił on żon~. k.tóra prowadt;i ma· 

-.gazyn mód. Wśr6« kolegów nieboszczyk cie-
8z,)'1 się lIympatyą i szaeunkiem. 

wanie do partyi politycznych, oprócz do tych, TyfUs, 23 lutego. Tymczasowy na~zelnik 
i które dążą do zburzenia istniejącego ustroju pań wojskowy kolei zakaukaskich nakazał zwierzch-

stwowego, nie dotyczą ~oj8kowych i urzędników nikom kolejowym domagać się od podwładnych 
cywilnych zanądn wojskowego, co do których oddawania honorów wojskowych . Urzędnik, któ· 
pozosta .e w pełnej mocy zakaz tak uczcstnicl'Ae- ry nie odda swojemu b~zp( średniemu zwiench
nia w organizacyach politycznych, jak znajdo- nik owi honorów według regulaminu wojskowego, 

- Wczoraj w samo południe, na rogu ulic 
WronieJ i Ogrodowej, do przechodz~cego po
dobno pracownika piek21 lrakirgo zakładów me
.t'h"mczn)' ch kIlku ludzi ,dało s~ereg strzałów re· 
'wolwerowyeb 'OfJara lQmachu morderczego upa- li 
dla na chodnik 1. przestrzeloną głową. Kula 
dosięgla mózgu. Wezwane Pogotowie odwiozło i 
nie/izczęśL wego bez nadziei życia do szpitala. ! 
św. Ducha. Sprawcy merdu, j:.k zwykle, wohec :t 
lIcznego tłumu uszli }}ezkarnie.. 1 

- Wc~orajszej nocy na C (ystf.m , okoł\:) ! 
plantu kOJei wiedeńskiej, przeehodzi·l'O kllku ro- r 
botDlkÓW, Illo których 8trażnik obchodowy zaczął 
l"Jtrzelać z rewolweru. z przyczyny niewyjaśnio-. 
nej i cbyba należy pnypuszezać, że posąd.zai . 
idących o zamiary rabunku węgli na stacyi. 
Jeden z tyoh robotników, niejaki Jan Klimkie
wicz, lat 30, otrz]mał bardzo dęiką ran~ 
w brznch i zawezwane do przejazd'u kolejowego 
Pogotowie odwio:do ranionego do sz,pitala Dzie-
ciątka Jezns w stanie beznadziejuym. . 

- Wc&oraj w południe na 8tacy~ Pogotowia 
przy8zedł jakiś c:Mowiek, lat o·kuło26, z prl)· 
fdsyi szewc, który nie życzył sobie ajawnić 
swojego nazwisl\a i zażądał . opatrunku. Jak 
okazało się, miał on rany p08trza-bwej: piersi i 
prawej ręki. Mó"ił on, że strzelano do niego ' 
na ulICY Radz) mIńskiej przed domem :Nit 1.7, lecz 
bhż-8zy( h szc·tegółów nie zakomunikował. 

R'eforma wyborcza w Austryi. 

wania się na zgromadzeniach, obradujących nad podlega, w drodze administraoyjnej, karze are-
sprawami politycznemi. sztn do trzech miesięcy. . 

Petersburg, 23 lutego. Powróciwszy z podró· KerGz) 23 lutego. Du sklepu Słuckiego pr ly-
iy iD8pei.l.cYJncj, minister kr mnojkacyi ogtol"J!ł było 4 lndzi uzbrojonych, w maskach, z żądaniem 
w rozka?id, 2e większe lub mniejsze powod'6eDle pienięd·l.Y. Kupiec i żona jego stawJli opór. Z'G- . 
propagally wŚród urzędD1ków niistych zależy do ozyńcy dali kIlka strzałów i nikogo nie zraUll'V

stosunków pomil1dzy urzędnikami wyższymi a niż- szy, nmknelL 
szymi. T.lm, gdzie wyżsi zbliżaj~ się do nihzych, I Wiedeń, 23 JUtCg0. Wedłllg wniesionego wew
wnikają w ich potrzeby, tam propaganda nie mia- I raj w parlamenCIe rz~do"ego projektu refJrmy 
la powodzenia. Gdzie panuje formaii8tyka, wy- I "yborczej, każdy obywatel austryacki, który 
łączająca żywe obcowanie, strejk: przybierał sze- , skończył 24 lata i przemie3zkał w danej grumie 
rokie rozmiary. przynajmniej rok, ma prawo być wyborcą. Do 

Petersburg, 23 lutego. Dt) Persyi w dniu 24 parlamentu wybrany hyć może każdy, kto pr'Ly
b. m. wYJedzle komisya dla przvjęcia Ilkończo- najmniej 3 lata jest obywatelem anitryackim. K.CI.
ńych nos Enzeli·-Reszt, KaziD-Cllamadan, Ażul- żdy okr~g wyborczy wybiera jeduego posła. Prly 
f .. -Taebrlz~ tworzeniu okręgów wyborczych zwrócono uwagę, 

Taszkent, 23 go ltJtego. Turkiegtański sąd aby, o ile możncści, tworzyły jedność narodową. 
okręgowy wojenny skazał na śmierć przez po- o Projekt uznaJ.e równość w,vborczą. Ogółem par
wieszenie palacza depo stacyi Kerw, Strunina t lament ma się składać z 455 posłów, a miano
za zamach na życie komendanta twierdzy Ku- wicie: 230 słowian, 205 nlt:mców, 16 włochów i 
Hzka. Z powodu okoliczności, łagodzących winfi I 4 rumunów. Według narodowości słowiańskich 
Strunina, sąd prosi o zamianę kary śmierci na I pn;ypada na czechów 99 posłów, na polakó" 64, 
zesłanie do robót ciętkłch bez terminu. . na. rusinów 21, na słuweńców 23 i na chorwa

SymferopoI 23 lutego. Ut,worzono osobną t6W 13. Liczba posłów rusińdkich zwię\{sz:~ się 
komis)~ ZIemsko-włościańską dla załatwiania. . o 21. 
nieporoznmień pomiędzy obywatelami a włośeia- .llgeciraa, 23 lutego. Delee;at francuski, uta-
nami j)ny nd~i&le przedstawicieli gmin. S&dDl8J~C Większe pretentlye Francyi, dotyczące 

Helsingf,rs, 23 lutego. Z rozkazu generał- . kapitału Banku marokańskiego prawem PUeWa
gnber~atora z8s:omunik?wano gub~rnat.orowi ~le&.-I g~, powoływał się na. llczbowe dane o przywo-
·borllklemu o przywozie dynamitu I brOnI ze zle towarów francuskIch. Tatenbach odpierał te 
S6wecyi, jakoby przez Luleo i Chapaundę do żądania. Delegat angielski Nlcolson i ks. A\mo-

W czoraj wniesiony został do parlamentu au
stryackiego pr('jekt reformy wybf)rczej, opraco
wany pn.ez bar. (~hut~cha W projekcie tym o· 
gólua liczba posłów określona została. na 454. 
Z tej liczby na Galicyę przypada zaledwie 88. 
~yl!tem wyburów powszechny, bezpośredni i taj
ny. DJ gahcYJskllb gmin wiejsklOh za·stosowano 
roduJ proporcyonalnego systemu głosowania. 
W parlamenl\ie wnielłienie projektu wywohło o
gromne poru !zenie. 

. ~'lDlandyi i nakazano zbadać t~ sprawę. Ma.gi. d{)yar oświadczyli się na rzecz żądań francns-
straty w Torneo i Kemi odpovdedziały, że nic ki eh_ 

Do oC p , l ~y Iti Praskiej) telegrafuJl!! Z W ied
nia naojt~pująCtl szozegóły o projekcie reformy 
"'yb r,;zej: Ogólna lIczoa posl w ma wynoSH} 
455, z tego 205 niew"ów, 230 8łowian, a 20 
włOJcbów i rum unó w. N t1 C ,.ecby przy pada man· 
datów 118 (46 Dłemców I 70 czechów). na)(o· 
rawy 4a (ż6 czeci:ó" i 17 niemcó~). S~l~sk 13 
(3 p, likle, 2 cze kie, 8 U1emiecklcb), na Gall
(;Y.~ 88. ~ł ,,,,janie puładDl')WI otrzymll.i~ w Kra
kO"le 12 mandatów, w Styryi 6, w KaryntYI 2, 
'V G ,rJcYI iGradysce 2, w I~tryi 2, w Trye 
~~ltl l i w Dalmacyi 11. Puza GaLicyą otrzyma
Jl!! rUdini na Buk....,winle 5 mandatów, rumuni 4. 

Telegramy 
Petersburskiej AgenCji Telegraficznej. 

-s-

Petersburg, 23 lutego. Wczoraj Najjduiejsze
tau Pau U w C .. r:!klem SIOle przedstawiaJ:a si~ de
Putacya 8z1achty włodzimierskiej, dożo na z gub. 
n!arazałka szlachty kOUluszego kil. Golicyna, pow. 
~lek8alldrow!1kiego mar8załka szlachty Stromiło
,,~ i pow. mieleńkowskiego ' marszałk.a Dubień
Sklego. Deputacya "ręczyła Najjaśniejszemu Pa
IlU adres z wyrażeniem uczuć wiernopoddańezy ch. 

pc dubnego nie wydarzylo SH't. Gubernator oa- Parli, 23 lutego. Do (Gl )be) donosz~ z Pe-
kazał w PUDR ta(' h pogranicznych wzmocnić dozór. kiuu, ze śród ta~tej8zych cudzoziemców daje się 

Olyta . 23 lutego. iPrzejechał tędy generał- I zauważyć ruch przeciw japończykom. Ruco ten 
adjutalJt Llnlewiez. . zaczy~a ~zer:llye się także śród ch ńczyków. 

Kowno, 23 lutego. Rozpoczyna się kampa- l, ~lałogród 231atego. Według informacyi, za-
nia p ~.n"yb()rcta. sługuJą"ycn na \flarę, traktat bandlowy S ' rbii 

Mińsk, 23 'go lutego. Przestano przyjmować l' z Allotryą, ma być prolongowany do dnia 5 go 
trao8p .. eLy zboźa i dnewa na stailyach: Romny, c~erwca .r. b. Rząd austryacko. węgierski ząda 
Bll.(,hmact Grigorowka 1.'a.łałaJ·ówka Mena i Ma- Dle rozwu~zaDla buł~ar.!iko·serb~klego zwialku cel-, " . . 
k08zlRo. nego, ~ecz zmlany artykułu drugiego o handlu 

Iyga, 23 lutego. .W okolicy Remer8hofa po~raDlcznym oraz artykułu trzecIego o imporcie 
dokonllno napada na por-łl~znika, księeia Putia- zwro~nym. Artykuły te "slelako są najżywotmej-
tina który odmósł dWIe rany od }fuli. Jednego szeml 1J ZWiązku celoym. 
z n~p'astDlków zabili mlljtk.owie . . ijciu k8. pu- I Sofia, 23 lutego. Sędzia śledczy uznał Sln-
tiatina nie grozi niebezpieczeń~two. I' dosa WIDnym ufJiłowunia przekupienia urzęduika 

Sa.ratów, 23 ltlte~o. W dniu l6·ym marea u· pocztowo telegrhf,cznego. (Sand os, jako kures-
płynie pl'iĆnzie8i~ciolecie Istnienia tyraspohkiej pondent dzi~Dnik?w angiehlkIch, przyrzekał 0-

dyecezyi katolickiej. Obchód jubileuszowy od- wemu urzędmkowl znaczną snmę za dostarcteoie 
roczono do lepszych czasów. kopii depesz c'yfrowanycb dyplomatycznych, prze-

Kuu, 23 lutego. Z·;braniu. gubernialnemu chodzących przez SJf,~ do Europy zacbodniej.
zie.mllluemu przy rozważaniu 8pra"y rolnej zło· Przyp. red.). 
żo~o referat, któ~c!?o p~d8t8wą j~st ko~i.eezDośe _. Sofia, 23 l.utego. ~gent dyplomatyczny ~erb. 
zmIany ~romadzkleJ posladłoścl ZIemskIej na 0- słu wręclył mlUistrowl spraw zagraulCzuy~h nO-

r soblstą . W tym celu należy, deby bank wło- tEi, która wy kazuje proponowane pne7: AustrYI2 
ścisńłlki sprzedawał ziemię nie gromadom zmiany niektórych artykułów taryfy et/uej 
włości"ńskim, lecz poszezt'gólnym gospodarzom. w związku z Bulgaryą. 

JetaterJnodar, 23 lntego. W grudniu pułk R'/:ąd bulgarski gotów je3t przyjł'jć pf<)PO-
t Urn.P.8ki zaządał pole~~tenia ~ytu m~te~ya~D.ego, : zycyę aU!itryack~e, .aby przyczynić się do po

pro8lł, sby go U"dUlC od słozby poliCyjnej l c.d· ',mYŚlnego zała.twlema zatarga pomiędzy S troią 
~ówił strzelania do spokojnyolI miel'zkańców. a Au~tryą . . 

! Ządunia te były uwzględnione i pułk otr~ymał I . Ilelburn, 23 lutego. Ohawiają iii~, że na 
rozk':łz, aby kozłl.cy rozesdt !lUt do domów. W po- FJhpmach wybuchnie powstanie 'IV ciągu d v.óch 

: łowie ~tycznia n:\~zelnik okręgu .wydał rozkaz, I najbliż~zy~h. lat. MÓWią,. że amerykanie albo 
. d? wOJ8k~, zezwohwszy na zebranla. we wszys~. I będą munelI dać ~utonomlę, albo rozpo(Jząć I"loj

k)cb stanicach, celem zadecydowanIa o spraWle l nę, celem stłumienia powslania. 
;;.drady przeciw dyscyplinie kozaków. Secina 
pułku urupskiego umocniła 8i~ w 8tanicy Gia. I (Patrz stronę 6':'ą). 
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-na nogę i le czył' bardzo · pomJśln,ie. Był t<> za- Dowiskach jeszeze 1'lię.6 : Jat, a . 6'm.fm<Bl:id dłużej .-•. 
pewne jedyny wypade,l!; tego rodzaju w jego< Dla niego zrobiono .wyj~ek. 
praktyce, bo wogóle nikt się do ni.r g ·) nie uda- Tymczasem nadszecłł p. Ja kowen.lro. męż· , 
wał i p. Bogojawleuskij literalniEl Vi Warlizawie . czyzna w sile wieku',. . li czący 46 4 8,,, Lat. życia , • 
przynlierał głodem. Szczęśliwy zbieg okolillzno- , bez śladu siwyuh włosów w bll\loej i ~8't:ej czu- ~ 
ści cbcial, że dawna. słu żą-ca 8tał'8 Si ę żoną ne- prynie. Dowiedziawszy 8i~ o celoJ JIl.Wg(}' p'rzyby-" 
czywistego radcy tajnego, knratorn, panią Apuch- . cia, wydobylz binrk.a caly plik papieró w i li· 
tinowe, i nie ~Iapomina.ięc o swoim liekarzu, .. 8tów i, CZ~!lto powołn~jąe się n&> nie;;.. . 21'. systema
wpłynęła na męża, że go zrobił tl)'l'ektl rem in · . tycznodcią i drobiazgowo8cią sl.l.eeyalist, ~ znają- , 
stytutu, a p. Bogojswlenskij zaj:;ł' ' s-i ę ru,gyf.l- cego jaknajdokladni0j spra"ę, o powiedz.ia:ł mi ~ 
kaey" tego zakładu. Pra wo ~ y Illl 8ga., aby OilO- historyę swego pohytm w ins~-tucie' w'łl>nzaw- , 
by, mające z ll j B,Ć stanowisko vauczyeieli" skła- skim. 
dały egzamin odpowied'ui" ale dy.rektor nie stO-I - ftRusyflkacyę , ~częto od , ~d~~ śle·
sował Się do tej zasady.. N.a nauczycieli powo- , pych. W roku 1898i zaprowadzooo . ~am wykłady 
łał p. Gołosowa, byłego żołniel'za, człowieka. zn·- w języku rosyjskim, wllzy8tmcb pr.zedllllliotów ." 
pełnie niewykształconego i p;. A\puchtina, kuzy- z wyhtkiem religii .. i · il jęiyka p.ol&k.iego_ J2dno~ 
na kuratora, człowieka, który porzucić musiał, cześole n snnięto w1Jlóy.słkicb da.zorc@w" Hł~ 8łuż · 

' / wszystkie posady, jakle mn, wyrabiał jego o·pie· bę pohką, kazau() · mó"ić śl~,pyIllfl' po rosyjsku . i . 

J. Boguski, dyrektor polskiej szkoly handlowej w ŁodzI. 

Rus~ ~Kacya oCiemniałych i gluchonjemyeb. 

kun. Złożył on egz.amin na n~:'lczyciela. sz·kół, Dzieci niewidome , p0tr~boj" eiągtej ! oprekiJ, cią · 
wiejilkich l to miały być · odpowiednie kwali- glej pomocy w t7leeztl(lh naj:t:w-yklejszye·b,. . I da-

-eQ:>-

Korespondent c Kraj O) odwiedził w Poters' 
blUgU p. JakG'wenkę, byłego pomocnika d rek
tora 1\' arsza wskiego instytutu głocboniem ch i 
ociemniałych, celem zasięgnięcia od niego· infor
macJi o rzeczywistym stanie tego instytutu. Ko· 
respondent nie zastał p J. w domu j przez kil · 
kan&ście minut bawiła go rozmową jt'go mał
żonka. Za ~ytojemy część tego ciekawego wy· 
wiada: 

f kac)'e... Oczywiście, to pedagog ed 8ledmiu no im dozor@ów, Z" : ktocymi d0g1'd.aó· ~ Ol)e mo- ·· 
boleści. Najparadniejszą- jest jednak kr~atllra.. gły_ Dziecko pytA, O, COŚ d01óol'cę, priot>ł< (» MŚ, .a , 
dyrektora: ml.U~zyc:d mnz}"ki, . plObryck •. Trze ~ teD go nie rozumie, hit. objuBla. takI» ąe- niewi
ba panu wiedzieć, że daw-niej . muzyka staja.. domy nie wie, 0< co' rsecz ' chodz~' .1111 .. 80bie rt l w .instytucie bardzo wysoko.. Ślepi nie:-az.. do wyobrazić, jak się, to odbija nat nerw.a.e:b nie.~, 

I śmIerci mieli dobry kawałek chleba, grywaj~c' 81ezęśli wyth i h,e.z tego znaj dnjł~,ehi się. w 8ta" 
l do tańca po wieezorkach; . lec%. p. B ogoJa w len,.· :nie ciągłego n8DP~~nia ... 
J ski j zaprosił na nan.ezyeiela muzyki kandydata., Skończyw8~y Z'. oddziałem , ilepyoh.,. zabrał l 

I który skoli.czył w konserwatol'y,um klasę dla ka- . .się pan Bogojawlenskij do głuchoniemy.~b i PQ,-
pelmajstrów, umie tylko bdutą. wywijać i nic: wiedział o swoicłMlamiarach,ApnchtiooWl. W tym 

·nadto. Ci panowie stanowili putn dyrektora. ; wypadku w nim:. nawet odel6walo tłię, sl'łmienif:~ : 

J .. kiei wrażenie zrobil na pani pobyt 
w Warszawief I 

- Jaknajgorue. Tam ludzie nie zajmują 
się tero , co do nich naleiy, :.. po litykują . Nie I 
odrazo zrozumieliśmy, o co rzecz ohodzi. Po przy
JEŹdzie do War!lzawy dyrektor otoczył Das jak
naj wit;kszemi względami, starał się zapobiedz 
wszelkiemu zbliżeniu si~ pomi~dzy nami a star
szymi nau czycielami zakładu, jednem słowem sta· 
rał się <nawrócić O&S na. prawosławie,. 

- To jt'st, jak to na prawosławie? 
- To wyrażenie naszych kolegów-polaków. 
- A czy w iU8tytullie pozostało jeszcze nie · 

cO Fol a H. 0? ? 
- O t it b, ! Nie jest tak latwo zn-aldć nBU' 

{l7J C eli dla głuchoniemych. Wszystkie stanowi
ska m il i. j cdpowicdzialne, pomocni.ków, dozor

. ców, 8loi ~)y ca'rlet, poob~;:.dzano przez rosyan, 
ale mi e .i~ l a oajpowainiej8ze zajmują dotąd p:>' 
Jacv. bHd.u szanowni ludzie; wielu z nich sln-

• 1.y·w zs lda (!7,; e po 18-20 lat, a ksiądz J ago· 
dl iusll i. 'd a,:c. 8: ę, C7.t ~ rdzieś 0 i. 

- 1 lUlltytut zru,yf k )wanl.f 
- M ~ ż opo\\ie pllnu dokbd uiej, OlZ Ja. 

Dyrek tllr. lebrz z zawodu, zdaje się wojl:lkowy, 
leczj ł L: t gd Y Ś 8łu~ą r ą kuratura ~pucb.tłDa, chorą 

KRONIKA TYGODNIOWA. 
-00-

Praca t WÓ: Cla. - Zw iązki zllwodowe.- Robotnik łódzki.
PoIaey w Ameryce. 

OJ na idawniejszych casów a1. do dni na , 
szych 1 }.I r a wdopodohnie przez wieki przyszłe to
czyła s i ę wciąż , taczy i toczyć będzie walka 
staryth z młcdymi, idei i prądów już przeży
tych z temi, które się dopiero co narodziry. Ioa
czej b} ć nie moie, w walce tej bowiem leży 
życ ie; st a. u ,wi oua najenergiczniejszy czynnik 
postępu, II l ł ł twócu~ i odrodczą, moe p.rowadzą· 
cą lud1.k. . ść na wyżyny ku doskonałośclI. 

W ~ poleczeń8twach swobodnych, rozwijają 
cych się prawidłowo, walka ta odbywa się w spo -
8ób mni ej gwałtowny. . 

W Anglii, skoro nadesda. chwila zmiany sta
rego pon,\dku rzeczy, w drodze spokojnej wal
ki parlamentarnej, przyszło do władzy stronnic . 
two liberalne i rząd z jego łona wytworzony. po
stawił w 8woim programie zmianę prawodaw
stwa robotniczego i poprawę warunków hytu 
klas pracująllycb, ani na chwilq jedną nie 'l.a · 
kłócając normalnego biegu życia państwowego 
i społecznei)· 

To 8 ' ~ nazywa praca twórcza, praca dla 
przyszłych pokoleń z jednoczesną tro8Ką o ulte
nie doli pokoleniom teraz żyjącym, o ile rez 
gwalto1\'nych przeskoków od tego co jelit, do 
tego, co b~ ć ma zrohionem, to być może. 

W~'!~ IItko zniszc'l.yć, a na ruinach i gruzach 
d(lpierr budować-to hallo nihilistów i anarchi-

Sami rosyanie wśród personelu naUCZYCielskiego, : .. Zl)staw-powied~ałl - tegl> nie m ()i n a.. .. Al~. p. 
przeważnie oburuj~ si~ na. IHlUttny 8tan. J"lzeczy ' B Jg ojawlenikij.j lilie· Dsłuohal; : llost&Dowil zm!lz
w instytucie, starają Sl~ l1auczyć po polM!ku, ~by; ! czyć instytut eboeia:kby w p.oło.wie. Wbrew usta-
módz ro:r.mawiać z dziećmi. : wie, która opioyviL,. :Ile instytut jest:. ot.warty dla 

- l dlaczego mąż pani n'pnścił instytut?:' I dzieci, urodzony.ch, W K"óleattwie ]j»'ollłkiem, za .. 
- W maju, czy czerwcu, toku zeszłego śle- ; czął ściągać. W.yc.łh~;wa~có",. z wewDlitr&oyeh IJB~.· 

pi urządzili ~trejk, oświadcz.aj~c, że nie będą, : C6~arstwa, dajłłO; lłB 8typend.J;la z. ~a.?isów ,~ol: 
się uczyć po rosyjsku. Dyrektora wted~, nie I 8łuch. W ten, !lp'o&6b utworzył, odd!zu~l ~OIlJ'lJSkt , 
było, mąi mój pełul ł · wtedy jego G~\)wją.zkj " i a g~y ten JWWłłtlałl, dyrektorr zaczął umles:lezać : 
zwołał wL;c radfi pedagogitJ zru:. Gdy dosalo. do ' w ~lm ; pobkó~,. pocho~\cyeh. 1. L.~twy lu~ ~ U ~, 
kwe8tyi, na jakiej zu..:.d~ie wp-owadzooo w iD,-- : kram!, żyd.ów, 11 .. ~angehków, urod.z<>uych w.:N-t:~ , 
stytucie wykłady w języ.kn: rosyjskim; . nikt na I lestwle, a D&w.etr. l pol.akÓ",. mó.wląe rodi.lColL h 

to nie umiał · odllowiedziec_ Ok8Za.ło siq, e , . że w oddzi.ale polskim lIl~ema.. mjeJaca .. A ~zys~~ 
" papiuJl.ch, zakładu . niema.. żadneg\}o zat'lząd~e- I ko to cZyJlU S&IIl?WOU.le, w.bre._ wyraźoQj:l woll, 
nia w tej mieNe ani od millltistra oświaty, ani : swego protektora .1 bentf/iktora... . . 
nawet od kuratora.. Ml~i mój zaproponolMł- - C~y,t.. cl!toClai zakład. &lo} na wy iI e.k o:.ilc I I 
wi~c radzie nast~pui'ł<cą Ilichw ał~ : _ .H-bniew,aŻ'. zadania? ' 
wprowadzono w instyb.ucie język rosyjski. nie- - AlbM. przy taki.oh :wuGnkaoh może- by,.& 
prawnie, samowolnie, wi<;e. należy wr,ócić· d.i). mowa o prła.~dzIWel!) .zada.lwl ulr.ładu ? I h,stytnt; 
dawnego stillnu r·zecz," wznowić wykłaQ~ ~ j.ę- wars~~"'.8ki:&a Papłoń.skiego. móg~ się ró~.M: 
zykn ,POlskim". RAda. przyj,ęła tę urh,w~ z.wwz.- z nllJlep,sze&u zakładaml ~t}~(). .~~dzaJu ~gr~c~ 
n~ WIększością . głesów,. lecz kieay w.r.óciłi wy- Z Ptltersbm:;g:»., MQSkwy. J~Ź'.hill speCYillt~a, d 0 
rektol', nie ' zezw.ollłl na wprowadzenie jej w, llz,yD,. Warg~.a.wy. a.by zobaCLY Q>, . .lak. należy ~'T.ya' gln
memu Zaś. mę.żowi\ . k'~J właśnie w-ysłtwył. 2',5, W~ cb~ui0~ycll ,) a.by f}~u\iaó:; ~am, .wzor?w .. A\.deis.?: ,; .
kazał w-yjść do emelTy.illry... Matery.alnie nie- D,nś . u n,tuf. wl1JI'szaw<łln we moze. filę. . .ooWlUC . 

s.traciliśmy nic na tem" lecz mą3. mó~ Cie:.rrpb na. z ż~dny.lm. 2. ~akbldól'i tltgt) rouzaju u 'IV (\)AS:ilLr
tem wielce, gd:"Ż'. k@~.a swoją iIope<lyalln*,. ' . stw ~ę~ . . 
8woich glu,choniemJeh. Zazwyczaj, po wy,słtaie-
ruG 25 l.at, nauez!ciele poz08tają ua swoich ata· 

- - Rt 

I 8tów, rożłeg9jl~ce s.iq dziś tak_ głOŚ,lO, i~,t W. Ba- dym, l1a'Aie jesti/. to zrw8Zeoie się, a. wit\c· 8>ił,a, a. ". 
mej swej treśei wska2.oje, jall tatalnie rozminęło Wrł'tVliOl".ł.enie ę,fę oałej gromady ta:~ich. 81& jest l. 

I się ze zdrowym .rozs~dkiem, wędfU1j,e nA świat w. chwm obef~ej j&knoll]pilnjejszą~ potr:ł.eb~. Rq· 
I Boży . . t botnik polski w ~l~~l dutycbcZlils-. Jp'M0'4e nale ... 

Ciekaw.ym. jakbyście na.zwali cdowieka, 'I żfei~ oeenlouym nłe ~Oo&tał. Tworzy 00 UB 'Wra~ 
któremu n : 0:~o.uobna już żyć w 8.Garym i ciasnym i z bl"aeł~ rzomieśl!liez~ j~dro l~dnoki naszeg!)" 
do~u, wu:c rozwala .. go, nie. ~cą~,. ie ~iema l. m.i.:u~a, sta~l1fi .jego ~ił~, która, naŁei.yeie zn~y.: 
gdzle głowy 8chrODl& na raUIA l z.ablera Się dQ . ! ta... p~ewa.ż:'y M nali w lużd·y;m wypadlw\ 

I budowy nowego domu. \ W o~romn .. j swej. więkltzoś~i świat nasz ~e -
'I Alboi niE! oależalll m1l p.tJOl.ekać ze zburoo· JIlieśloiczo robotDiezy, jak cal.f. Da.rtm polski, go,", 

niem starej budy, dophki nowego d worku llie- r~co nlt(>eb~l tą, ziemię, którą j~go ojcowie, G1;~la;-: 
I w)'budnjf? dy 1 na.ctdZlad y, t.ylekr()~ ~i\ krwią serdeAlln~t 

l
-Tak l alei bell8por·aie tak. - zawo)aci&; , łzami l ~(Jtem.. JeaL ou gor~cym. patryotą i , c~ee ' 

chórem. przede~zyiltliiem być polilkim :la wszelklh eeoę. 
Toi samo dzieje się w każdej dziedzinie Źjł_ . Drogim. mu ~ jego wiar~. ję7.yk ojozysty" jego 

cia ludzkiego. NiewątplIwie ,to8unki e kOlllOm i eoJl." tradycye i wszYf&tko to, GO sClś16 jeKt zwi.ązane . 
ne i polityczue t~k t;ię ulożyły u nas, ł.e J,,;yt. z narodowym. bytem jego. uko'chanej Qfpzyzny. 
klas pracnJ~~yoh stal 81~ llieznoinym i wymaga Poslaaa y'l'zytem żywIOlowe pożądanie. wiedzy, . 
bezzwłocznie :t;miany. Z\\nlm jednak zmiana la garn~c Sl~ do niej cał~ duszą, pomim.o. 7.", żró .. 
została wcieloną w ~Jele, nie należy. ni!uuyć d~a tej wiL>.chy tak IIlu~po ma wydzielono. Z. ta:--. 
tego, 00 moie niezhyt udolnie, ale du, p.op.rawy kul). zaś bdem, stau»wiąeym przewag~ mies1lf,
opłakanych sto8unkó" zmierza, zanim. now.e wa- kuców 'VII Ł'ldzi, nie. mote być mowy' o zaprlle' 
runki nie pozwol~ . wytwon"ó czeg()8 lepszego. Cf.enill jej praw do nazwy miasta polskiego. 

Jednym z najdzielniejnyeh śro.dkó9II, zmie. . LMź na pol!kiej; ziemi wyro81~ ' i llm.ęin,Wa, 
nających do popra"y doli klas pra.enj~cych, 8ą l&kkolwiek prze1lłunie dzięki Qbuym kapjtałom 
tak zwane .. 'Iwią"ki zawodowe.... Takim zaś i pracy, nie przes.tała być przecież miastem. pol
zwi~zkiem ie8t bezw~tpienia świeżo zorganizo- : akiem i nadal *~lko Pllhk.iem pozoltać pl'&gnie, 
waDe W Łodzi Stowarzyszenie palaezy i maszy- wbr~w usiłow&,lliom tych wS.Jstkieb, któfZYł;J.y 
nistów fabrycznych. Być moi.e, wyjednywan.6 radZI nadać lej charakter ob.cy polskoś.ci, być 
w starycb warunkach nstawa jego nie odpowi.a- może nawet wrogi jej lub ko.mopolit.yuny. 

I da potrzeoom cbwili, nie id.ie pueeiei r.a~m,· Zarzuc, mi, być może, łe w oeenie , ~obot .. i
l by roznmuem. l ~obtycznem było ~rzeilzka~.anie ~a polski~o w ~od~i dop~śeiłem 8i~ praesaqy I 
I do utwonenJa Sl«a podobnego ZWIązku, lak to le właśnle wtem 81'odoWlSkq zapanował naj~ 
miało miej8ce Da zebrani.u or,aniucyjnem. W kat· w1-aIJ,s,zy cb.os, l\QjęÓ,. że tam wl~iDiQ uajttkrłl' 
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Mowa hr. ' Dzieduszyckiego. 
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mianowicie, że i w Austryi b~d~ panowały zu
pełnie konstytucyjne stosuoki, t0 założenie zdra
dZIło 'tV Węgrzech stan duszy, który dla całego 
dlrlszego rozwoju wydarzeń jest nader ważny, 
mianowicie pragnienie każdego węgra, aby przez 

W izbie poselskiej parlamentu austryaokie- bezpliśrednią kODstytucyjną wolność w AURtryi 
go odbyła si~ rozprawa na tle .zatarg~ korony dano rękojmię tego, że odżycie biurokratyzmu 
z .parlamentem na Węgrzech. W Cl~gU teJ dysk~- nie nsra'l.i kled)ś nB szwank woJnośel w Wf,)-
8!1 zabra.ł glo8 pr~z~s Koła po1s~lego, hr. WO)- grzech. Iłtnienie silnego austlyackiego parll>-
(li~(;h .Dzaedu,szyekl l wYPOWiedZIał mowę nastę' mentu oyło nietylko konjec~fle, aby węgrów 
pnJąceJ trcś(lJ:. .. . . uspokoić co do niebezpieczeństwa powrotn :!lama-
o Nad.er 8mutne J~st poł~że~le, w J~klem JUż l skowanego lub nie~amaskowanego absolutyzmu, 
~ dłnglego .czasu Sl(~ maJduJ.emy. nIetylko ze ale także dlatego, aby węgrów zmusIć do umiar-

1rzglEidu na Jedność ~onarchll, 11.13 ta~ie ze kowania, co i dla nich samych może byloby po. 
w~ ględu na .~on!ltytuc:rJne stosunki w tej poło- żądanell. . Wobec wy8t~pienia najrozmait8zych 
WIt; mo~arch.ll. Ij~otDle ko~stytncya n~ W~- trudności i prlłdów narodowych mąż stanu na 
grzecb ,' Jak Sl~ zdaje, stała S.l~ sprawą plek~~ą. Węgrzech tylko wtedy może być umiarkowany, 
~am~eJsze. orga~y konstytucYjne sk~z~no !la mll- tylko wówczas może posiadać wzgląd na jedność 
lenie, kIedy JUż przedtem właŚCIWie me było mooarcbii, jeżeli może wskazać opór wobec żą· 
pa.rla~entaruych organów, któreby w konstytu , dań węgierskith drugiego równoupraw ..ionego 1!JueJ drodze uporządkowały sprawy wspólne. i silnego parlamentn i opartego na nim rządu 
saki 8tan może t~i sprowadzić niebezp~e~zeń~ w Austryi. , . 
thfO dlA kODst!.tncYJnych. stosun~ów drugleJ ~o Czy te dwa podstawowe WIUllUkl spJkoJnsgo ;wy . monarc~l1_ I tak..JużżYCle .konstytucYJ~e _ istnienia dalszego IItlisnnku z W~grami istnieją 

te) połowIe. monarch~l od długiego. czasu Ole od szeregu lat, czy Węgry były pewne, że biu 
:o~ło wywołac, zaufaDla. Należy WIęC nbole· . rokracya nie odżyje punownie, czy mieliście pa.
stlC, . ż~ stosunki na ~ęgrzech doszły do t.ego nowie do czynienia z parlamentem I parlamen

OPDla. uależy 8erdeczDle ubolewać, że w~gler- tarnym lub też przez parlament popartym rzą
~cy . m~żowie. stanu uważali za 8t'lSOWne prze~ Ż,. - deni? Nit! Tych warunków podstawo wych brak. 
~Illa, graniczące v; separatyzmem, przez ząda- i to pot~żnje oddziałllło na doprowadzenie sto

Ola, o których .iedzieli, że tylko z trudnością 8Uoków do teg6 punku do którego ku nie8łczę-
:O~ły by bl ć 8p~łnione, prz~z te wszystkie .żą - ściu obecnie doszło. ' 
illl~ doprowadZlIc. stosunkl nlety:llto dla Węgler~ Od dłuższego szeregu lat istniejl\ już tylko k e l dla AlIstryl do nbolewaDla godnego pun- czysto urzędnicze rządy, które nie opierają si~ 
tu krytycznego. . na żadnYCh stronnictwach. L~ta całe rządzono 

Lecz ubolewanie nam si~ na nic nie przyda_ § 14, lata całe_ nie wyciągnął rząd ani jt dnego 
. Pozo~taje wi~c postawienie sobie tylko py- palca ku tym stronnictwom, które pragnęly w iz 

tania: Przy rozwodzie małżeń8twa wina na pe - bie lIaprowadzić porządek, pomijając jnż, ż'e rz~d 
"Ile spada na obie stronJ; zobaczmy wi~c, ile spełolłby swój pierwszy obowiązeK przeJ powo 
" tej połowie Dlonarch.i zawiniono w obecnych łanie izby samej do uzdrowienia sj~. Lata. całe 
stOSunkach i co mamy począć, aby tak dalej nie usuwano skarbowość państwową z pod należytej 
~O~tępować. Pytanie to musimy 80bie tem bar- kontroli, co wywołało takie następstwa, jakie iz-

tlej zadać, poniewaź stoimy obecnie na drogach ba już w r. z. w ważnej kwe8tyj ku przerażenin 
rOZstajnych. mUSIała stwierdzić. Pu takich wielu latach gabi-

(Jelem obecnej dyskusyi je8t nie to co się ' net d· ra Koerbera. ustl!pił. Kiedy witan? .nowe
stan.ie na Węgrzech, ale to, c~ się stanie w Au: go pre~ydenta gabinetu. wyrażono Dad~le.lę, . te 
8try~ i z AU8tryą, aby z jednej s-trony utrzymac HpróbuJe ou p08tawlć .parlament. na nogI. Z wle
k?lllecznie w8póluośó armii i mon'8rchii, z drn· lu stron stwierdzono I ofJCyalOle ogłoszono, że 
J1ej zaś strony ocalić konstytucyonalną Austryę. gabinet ten pragnie możliw!e najszybciej przystą-
est to co prawda ciężkie zadanieo, a jeżeli bł~- pić do sparlamentaryzowanla, a tem samem ntwo
~Y . dalej .będą czynion.e~ przez kt&re my po na- rzyć .wymie':lione wyżej oba założenia ugody z W~
t ~eJ strome doprowadzlbśmy do obecne~o 8tanu, gramI. 
o musi braknąć zaufania, aby si~ udało wy- Od tego czasu rok minął. Z'lmia.st parlamenrei nIĆ także te dwa na.jważDiejsze zadania tary:uwyi gabinetu dożyliśmy tego, że nie posia
ob"YcOłllg możności, dZ,i.alać w: ty:m kieruu~u, ab! damy nawet gabinet~ urlędniczego, ~le rzą~ urzęd
i ~e połowy monarchll do 81ebIe ponownie zbh- niczy, w którym wlęk!lZlŚĆ 8tanowlą samI nrz~d· 
fe. nicy, pow olani tylko do kierownictwa, którzy 

8t Małżeństwo mi~dz:v: A.ustryą a W ~grami. z~- więc nie są ' nawet ministrami. Biurokratyzm - i 
11\ '~o. w r. 1866 jeżeli Ole z,:warte, to przynaJ- to nietylko tymcz::lsowo-doprowadzony zo~tał do 
"nl~J odnowione. To założenie, które ze strony granic, w Jakich go dotychczas nawet w Anitryi 
. ęglerskiej zupełnie jasno i dobitnie wyrażono, nie widzieliśmy. Poprzednie obrady budżetowe 
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zostały uniemożliwione przez ubolewania godną 
obstrukcy~. W r_ z. dożyliśmy, że ze 8trony rzą
du nie uczyniono żadnej próby, celem umożliwie
nia obrad budżetowych w izbie, w której nie by
ło obstrukoyi. 

Te ob" więc niebezpieczeństwa, które zapra-' 
wiają goryczą na8zą walkę z W-:grami, jeszcze 
8i~ zaostrzyły; w Węgrzech podkopały ~aufanie 
dG tej połowy monarchii, a z drogiej strony wę
~lerskim mężom 8tanu odebrały możnoŚć miarko-

I Jąc.ego wpływn ~a żądania skrajnej ?pinii pu.blicz-

I· neJ. Ohecny gablOet, który ma rozwuFać n&)trud
niejsze zadanie, jakie od lat 40 8i~ wyłoniło 
wtem pabstwie, powinien mieć coś wi~cej, niż 
doświadczenie urz~1nika i spryt w małostll:owej 
taktyce parlamentf'!'nej. hba ta musi się składać 
z m~żów, którzy wy8zli z najszer~~ych warstw 
społdezeń~twa, którzy rozumieją strennictwa i u
mieją na nie wpływać. Powinien ta 'być obecnie 
gabinet z większośd parlamentarnej, aby obudzić 
zilufanie, że zadania, które tera'& nas czekają, 
szczęśliwie będą rozwiąune. aby obodzić w nas 
r faość, że konstytucyjne wolnośei Au~tryi nie b~
dą na b lk spychane, tak jak dotychczas, aby 
w Węgrzech usunąć nieufność i umożliwić poro
zumienia się obu połów w spo8ób, któryby za
bezpieczył jedność i slł~ monarchii i wolność, tak 
tu, jak I tam , Także my w t~j i'&bie powinniśmy 
wobec groiącego nam niebezpieczeńJtwa wejść 
w nas samyth i zapytać się, Cty nie wybiła 0-

statuia godzina, " której musimy na boK: u!lunąć 
małostkowe waśni i zjedoo(lzyć się, aby na przy
szłość usunąć popełniane dotychczas błędy, aby 
utworzeuie opierającego s : ~ na. opinii publicznej 
i na parlamencie rządu stało się nieodzo Nn~ ko
niecznością· 

--!--

POŻEGNANIE LOUBETA. 
L ubet opuścił pałac elizejski, Ft.łl ere8 za

jął jego miejsce. Scena pożegnania IItarego i po
witaOla Dowego pre~ydenta Francyi miała wszy
Btkie znamiona prostoty demokmtycznej i pozba
wiona byla Lej sztywności i s~tncznośei, . którą 
I)dtoacza si~ ceremoniał dworów królewsitich. 
Lonbet powi&ał s<vojego na!Jt~pc~, poc~em Fal
I ere8 8p~dzjł z nim pół gJdziny na gawędzie 
przyjacielskiej samotrzeó, w towarzy8twie Run
viera i odwiózł go w otwartym powozie do no
wych apartamentów prywatnych na rne Dante, 
gdzie czekała na nich pani Loubetowa. I ko
niec. 

Mowy, zam'enione przy powitan',u i poże
guanin, od,oaczllły 8i~ również wielkI!! krótkaś
ci~ i wielką próatotą, Loubet wyraził na:lzieję, 
że naród otoczy swojemi symp:\tyami nowego 
prezydenta ,J tyczył mn, aby rządy jego stały 
si~ błogosławieństwem Francyi. Wspomniał tak
że o bm, że w ciągu swojej prezydentury musiał 
nieru ciężito borykać sij ze stosunkami parla· 
mentu, udało mu si~ utrzymać dobre stosuuki 

~-d±.!P' 1 • 

:~~~8'(>, nieziszczalne nieemal dogmaty 80cyalno-
8" ItYc7ne zualazły najpodatoieJszy grunt do 

E b 

O krytycyzmie zaś nie może być mowy tam, on wszelką możność i łatwość uświadomienia siQ 

ego rozkwitu, . 
to t ~a pozór rzecz ta.księ przedstawia, ale jest 
pr Ylko politura zewnętrzna, która jednak nie t" 7.~P~iła rdzennego materyałn i nader łatwo star
tą Je. może, skoro w tym właśnie chaosie pojęć 

panuje światło, co mroki rozpEjdzi. 
Il:t 'rot tą właśnie warstwą narodu zajmowa1iś
ni~ Sl~, najmniej,. lekcew.a~ono jej. 8ił~ i z.n~cze
trud PI8alJ8my Dleraz o Olej. ale nIe dla Ole), bo 
lin no przemówić do tych ska,tecznie, których 
Iloizy • Potrzeb i dążeń nie znamy wcale. Prasa 
censlta 8pełn : ć tego nie mogła, 8kr~powana przez 
llb Zur~, nie przepuszczającą artyknłów, choćby 
lIIi:~~n,le trak~uj'4cych k"estye. rob?tniczo -. rz~
<lod . nIC~e. CI, co z warstwailn teml stykalI SIę 
te·7.1enule, nważali je tylko za sił~ rob0czą, któ
to~ Ill~akułami, zrliczno80ią i zawodowem przygo
lli~dnlem posługiwali 8i~ ch~tnie. ale nie zajrzeli 
~a y w głąb tych dusz, we wnętrze tego świat
Ciet Co .pozostawiony sam 80bie rozwijał 8i~ prze-

, miał jakieś ideały, pożądał i pragnął. 
11 aj b Prz~s~li wreszcie tacy, którzy pr1.emówili 
\)tttl~rdzleJ zrozumiałym dllio tego zapo1.nanego 
th:t ~a~ światka j~zykiem, bo dotyczącym naj-

UleJ szych jego potrzeb. 
t)lko'r4Dl Z&8" gdźie sprawę oświ.etlaoo s jed';1ej 
lliell:t 8tro~y I do tego z teudencYJnem zabarwle
ea ):I' ~usld pozostać zam~t w poj~ojach, roster
Prl :lIllędzy tem, co 8iłą tradycyi i narodowej, 
(lo ~ ależytości kiełkewało na dnie dU8zy-a tem 

Pon~tnej uaoie ukazywano ich oczom. 

gdzie światło s jednej tylko pada 8trony. bez przeszkody o wszystkieh prądach społecz-
Niema przecież nic straconego, robotniczo- nyoh, nurtujących obecnie ludzkość. A jednak 

rzem:Bślniczy lud polski nkazał nam rąbek swej cheć oderwany od ziemi ojczystej, siłą tradycyi, 
dU8zy, • dzięki wieC{)m i zebraniom przed "y bor- mocą tego ukochania kralu, ktery był jego ko
czym, dzięki mizernej wprawdzie, ale zawsze tro- lebką, nie utracił gorąoego patryotyzmu, i zwj~
cbę rodnż:.tionej swobodzie słowa, dzięk.i tymi zi:ów 'z macierzą nie zerwał. 
krótkim dniom względnej MlVobody, w których l Przecr"nie, odczuwa silnie wszelkie jej nie
życie pulsowało ze swobodnie wzmożoną energią· dole i (} to w chwili krytycznej śle pomoc dla 

S:toro jednak ci, co m(lgl\, przejrza.w8zy na braci robotniczej w imię narodowej.z nią wspól
oczy, postarają się, aby w warstwy robotniczo noś~j, I mocy gorącego ukochania Ojczyzny 
rzemieślnicze przeuolltały 8ię jaltnaj8zerzej ziarna i IIpółziomków przez cale pne8tworza ocea
zdrowycb poj~ć w spo860 zrozumialy dla nich i nów oddzielonych-a . jednak sercu tak drogicb. 
puekony"ający, że id'&ie tylko o ieh dobru, że Toć to najpiękniejszy objaw patryotyzmu, 
cała ta praca skierowaną Jest w ooronie ich in- wobec którego nie myli 81~ ten, kto w r8botniku 
teretlów, trzeźwo poj~ty.ch, wnet cba03 przeminie, łódzkim, potomku kmiecia polskiego widti szczere
pojawI s:·ę krytycyzm i dusza robotniczo-nemieśl- go polaka. ber, wzgl~du na politnr~, jaka go na 
niczego ludu pohkie~o ukaże si~ nam w całym zewnątrz okrywa. 
majestacie swej s~c~erej, pełnej wiary i patryo- Dla takiego ~aś ludu praca, choeby w naj-
tyzmu pru;;tocie. trudniejnyeb podj~ta. warunkaoh. choćby na ra-

Wymownym tego dowodem jest li8t Henryka zie nawet przez czas dłuższy pneleń nieuzaana ł 
Sienkiewicza do redaktora nl:llł~e~o pisma, z ktÓ· zapal.ć musi każde ,Jr~t8ze serce, bijąoe uko-
rego ustępy wydrUKowano w Ni 36 "Rozwoju". ebauiem Ojczyzny, poeiągaj,e ku sobie każdą 

Autor "Potopu" zawiadamia nas w uim o jednl)stk~, żądną czynu i zdolną do praoy ne
diarlicb, si~gaj.cycb samy kilkudlr.1e81~ciu tysię' ezoweJ, opartej na prawdzie i wierze w pny
cy rubli, nadsyłanych na jego ręce ze Stanów szlość narodu tak pilnego 8ił żywotnych i tak 

I Zjednoczonych Ameryki półnoenej, prze'& roda· silnie zjednoozonego w wieJkiem ukochaniu, Itt6-
ków naszych tam osiadłyt1b, dla glodnych poz- rego miano-Polska. 

I bawionych możności zarobkowania. CI rodacy 
zaś, tożŁo przewainie Ind rzemieślniczo-robotni-
czy, k •• ry rzueoDy na obczyznę, dzi~ki swej sile, 
żywotnej energii i zdolnoŚłiom dOizedł do do
brobytu. Na wolnej ziemi amerykańskiej miał 

Jo,n'll(,sz. 
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z h:l'Oemi narodami, przysłużyć się sprawie po
koja, poprawić ustawodawstwo socyalne i rozwi 
jnć instytucye, służące interesom olżStych warstw 
Społ-e(,1eń~tw8. 

Nowy prezydent Fall i ere!ł odpowied?isł: 
.. Jestem głęboko wzruszony przyjęoiem, do

znanem w t)m domn, a wsteouJę do niego tak, 
jakbym ,przystępował dO ~peb ; euia obowiązku. 
W t e.i świ:ldflm@8()i, Że w mt .jem dZ l nłamu wBpie
nć m·nie będde pamięć o wysosjch cllotach o 
bywatelskich, który oh ty, lizanowny pauie, 
w ciągu zbyt krótkich . niestety, lat IIwojego 
septeonat,u, zło żyłeś dowody, oś"iad czam, że 
starać si~ bł;dę. choć nie wiem, czy mi się to n · 
da, bye gOdD) m ciebie następcl!. B~dź Cli błłdź, 
będę tl..k jak ty. w cd ·I ści należ:.ł do Fraucyi 
i do rzeczypospolitej." 

W prvededniu rO'l:stania się z palaof>m eli 
zejskim, L 'Jubet w~ d,.ł bankiet na część prasy 
pary Il kwj. 

~"""""""""--I'" 
Ś. t p. 

Antoni Malinowski, 
przeżywszy lat 18, dnia 6 lutego w Pabianicach, 
opatrzor.y św. Sakra.neulamJ, zmarl w Bogu. Po
grązenl w głębOkim smutku rOdztce, braci'a, slo
,tfy skladaJą Sz. ducbowieilstwu i Sz. panom 
z firmy Klndlera, a także I tym, którzy ucz3stui
czyli w pogrzebie, serdeczne .Bóg zap.ł:tić". 247· 

............................ 
TELEGRAMY 

Petersburskiej Agencyi Telegraficzoej. 

DZIENNE. 

Petersburg, 24 lutego. Najjaśoiejszy Pan po 
lecił, aby przeprowadzoDo szczegóbwą rewizYę 
8tatków i innych i08tytucyj, naletących do za · 
nąd.u mor8klego. Ml~'yę t~ poru 0Z0DO w Kron
sztadzie admirałowi Werchowskiemu', w porcie 
Alek8&ndrow8kim SkrydłJ)wowi. Tlikie. same re 
wlzye mają być dokonane w Sewa8topolu i Ni · 
kołajewIe przez Bezobrazowa, w PetH8burgu 
przez Bart' na, w Rtlwln i Sweo'l b nrgn przez For · 
zeoa, we W ładywo8toku przez S nłowskie g'). 

Petersburg ' 24 lutego. Ś Niątobliwy SJnod 

80ZWOJ. - Sobota, Wiia 24 lutego 1106 r. 
N . • __ a_~_ 

'" ._ .. _-,.._ ..... _-
wydał decyzy~, ażeby wychowańcy VI' seminaryum 
ducbowDfm, któny 'tV ciągu mJesiąca stycznia 
nie przystąpili do I!łucbania. wykhldów byli uwa 
żani jako twoinieni. W przyszłym roku szkol
nym będłł przyj~ci tylko ci 1. pośród uwolnio
nyab, którzy b~d~ uznaui za prawomyślnych. 

Moskwa 24 lutego. N a wiec·1.orowem p03ie
dzeniu zJa.~du .Związku 30 go paźdz.iernika, pod 
przewodnictwem Pletrowa omawiano sprawy, 
dotyczące techniki wyborów. o porozumieniu się 
z po~rewuemi party~mi. Wi~kszość mówców 
mówiła o D1emożliwości łączności z partyą kon 
stJtu . yjno demokr. tyezną :& powodu zasadniczych 
różnicI w p oglądach. 

Ryga, 24 lntłgo. S&an zdrowia księciu Po 
ti ll tioa nie w~bndza OblólW. Raniony czuje s i ę 
dobr1. f ; 'Onzosta.ie on w Kretz.burgu. 

Białystoki 24lotego. G .merał gubernator wy · 
dał rozj.lorl.ąd1.~. DJe, aby wysłać z miasta wszyst
kich strejktjącycb robotników, jako nie tacho 
\'\'ującyl\ b p " 8t"" nowień ObOWl ą~Ująoycb. Wówczas 
robotoicy ods t ąpili od swych żądań i pnystąpili 
do pra r·v. 

Tyflis, 24 lutego. Czas)wy naczdnik wojen · 
ny koleI zakaukaskich rozkaz~ł zarz~dt8.j~cym 
wymagać oddaJl'noia honorów, 8tosownie dJDstaw 
wojennych UrzędnIk, uie oddający honoru bez
pośredolemu zWIerzchnikowi, ma być kHany 
administracyjnie are8ztem od jtduego do trzech 
mie"iEjr,y. 

Ryga, 24 lutego. Na krańcach miasta uzbro 
jeni zło, zyńlJy napadli na kasyera przemysłowca 
leśnego. B , rlina.. Z"brali mu 4.500 ruhli, zramli 
go w e-łowę. 

Tuła, 24 lutego. Zarząd miasta i przedsta 

lH~dzie się spueciwiał 2mianom, których i~d8jlł 
Aastro W ~gry, uznaje jednak za konieczoe, ate' 
by traktat handlowy był dokonany, O.tateczllie 
oświadczono si~ za dalszem prOW&dZ3Diern per
traktacvj. 

Tokio, 24 lutego. hba. wyższa przyjęła pro
jekt p!"awa o skonsolidowaniu pożyczek wojen' 
nycb. . 

Tryest. 24 lutego. Palacze prze ~hięhior8t" 
żeg:uguwych Jednomyślnie postanowili powróciĆ 
do pracy. 

Pekin, 24 lutego. J j k donosi binru Reutera 
nie porządki w pro .... incyi Hd nan i pttłaezolle 
z OIemi oapady na cbrześeuAD zostały uk;ócOIlC 
po przybyciu woj~ka. W wię/Jej oddalouych miej-
8cow(jś~iach zachodzi jeszcze obawa ruchu bo' 
kserskiego. 

Paryż, 24 lnt~"o. W parlam GRcie lL l y'er 
odpOWIadając na interpelacyę Z32;UIłC7ył , że bę
dZIe się opierd na więkSZOŚCI lewicy, b~dzie Ilię 
jednakie liClyl rów.niei z pomocą z zewnątl'z i pro' 
sił o zatwindzenie niektórych parllgrd'ów cza' 
sowego budietu. -Z ostatniej chwili .. 

Dziś o godzinie 12-ej w południe kilka 
osó.b na ulicy Brackiej w Warszawie da,to 
strzały do inzyniera Iwanowa, naczelnika kolei 
Nadwiślańskich. Iwanow pa· 
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",iciE:le ludności wręczyli dziękczynny adre8 za- pasteryzowane, sporządzane według przepisu W-go D-r. 
rządzającemu gubernią CbwosJ;owowi za ener Serkowsklego, dla niemowląt w trzech numerach w bU-

. lk . k d . teleczkach porejowych: 
gICZO, wa ę W czasIe strej u gru UlowegO. Na 1 zalecane dla 'dziecl w wieku do 3-ch m. 

Paryż, 24 lutego. Do Aigiero telegrafui!!: Na 2 " " ,,6 
KomeD<1~nt krąiowllika. «Oleg) Dobrotwouki .M,3""" "" 9 :: 
siloie uderzooy został przez nadjeidżaj~cy auto - nlerozclenczane nr. O dla dzieci starszych I osób dvro-
mobil. słych, oraz mleko surowe oczyszcza.ne we flakonach 11~ 

trowej miary. 
Waszyngton, 24 lutego. Jak donosi Agencya ( Dostarcza do domów na zamówIenie dwa raZY' 

Reutera, pOtlt:ł amerykański w Pekinie telegra- I dziennie. 

filje, ze w Chinach spokojnie i niema obawy o l! ł'arowa Mleczarnia Ziemiańska 
powstanie. 

Białogród, 24 lutego. Rząd bułgarski odpo Dzielna 30, Telefon 304. 
wiedZiał iJa uotę S~rbli w tym sensie: rząd nie \ Filie: ul. PIOTRKOWSKA 32 i 84-

_ ....... =~ _ _ ... -=--..... ..... :; .~ .. "::.::-::..:.....--=.::: _ _ ._ .. _.,"'_ ."".;.;.._. _. __ .,::::-... -...w .. ::::::: 

w y P R :z: E D A Ż. 
1

'1 A) Pensya Kisielewskiej Kunce, Wi
dzewska 126. Przyj mę parę nisza

możnych, dobrze wyrhowanych panienek, 
bez wynagradzenla. Tamże pokÓj do wy

r najęcia, może być z utrzymaniem. 

potrzebny chloplec do terminu na sto~ 
. larza. Wiadomość: Łódź. Balaty ul. 

JÓZEF HERZENBERG 
UL. PIOTRKOWSKA 1i 23. 

Jak corocznie p7,zed początkiem no
wego sezonu, urządzam i tego ?'oku 
od niedzieli, 25 lutego 

WYPRZEDAŻ 
wszystkich pozostałych li:: poprzedniego 
sezonu wiosennych i letnich mate?'ya
łów po nadzwyczaj nizkich cenach. 

Ceny wyjątkowe na nowe towa7'y 
podczas wyprzedaży ?'ównieź s(~ przy-
znane. 

JÓZEF HERZENBERG. 

w y P R :z: E D A Ż. 

W Rudzie Pabianickiej jest do wy
dzierżawIenia .. Laraz do wynajęcia: 

a) duży sklep z mieszkaniem; 

ograd b) pokój z kuchnią; 
c) dwa pOkoje z kuchnią. 

Andrzeja nr. 11. . 24'l·3-1 

. . 383-3śs-3 

A Nowootworzony GabinAt Dentystyczny l 

o Zofii Sławińskiej, Piotrkowska 132 
m. J5. 35-20-20 

A A Osoba POSZUkuje przepisywania 
• o w języku polSkim I rosyjskim. 

Oferty w Adminlstracyi ftRozwoju«' pod 
"PrzepIsywanie". 172-d 

Biuro Rościszewskiej, Piotrkowska 90, 
paleca: nauczycielki dyplomowane, 

frQblówkl, booy cudzoziemki, gospodynie, 
kasyerki z kaucyą, ckspedyeatkl na Łódź 
i na wy Jazd 418-5-2 
DamSki-kraWiec, staniczarki i spódni-

czarki potrzebne są zaraz. Piotrkow
ska 93, m. 10. ' 408-3-3 
DZiewczynk(od trzech-'lat, weźmiemy 

na w lasnosc. Zielona 23, m. 51. 
431-1 

Filia piekarska do sprzedania. Konstan-
tyno.!~k!1 nr. 59. 434-1 

Gorsety szyję - eleganckie I wygodne. 
Przyjmuję gorsety do reperacyl I prr.· 

nla. Ulica Mlkobt.jewsk~ >ł 53 mleszk. 7. 
Kędzlerskl!. 1785-3-3 
Kolczyk. na czarnej emalii kwiatek 

owocowy, warzywny. Wiadomość na miej· 
~L ~6-3-1 

z maleńkich brylancików, zgubiono 
! dnia 17 b. m. Uczciwy znalazca raczy 

Z powodu wYJ'azdu J'est do sprledania: i takowy ~a hojnem wynagrodzeniem od-
nieść na ulicę Ewangelicką 5 m. 7. 

Rb. 10 
llIIgl'ody z& odprowadzenie zaginionego 
pieska białpgo długowIosego, do Widze
wa, ulica NIciarnlana nr. 9. 248-3·1 

Ogłoszenie. 

Nan~IJ~ielta 
z świadectwem udziela lekcyi w domach 
prywatnych i na pensyach, oraz przygo-
towuje do wszystkich szkół. 123-d-

Wiadomość wadmln .• Rozwoju". 

kredens i stół (demno dębowe),! . 9' 3 3 
łóżka orzechowe z materacalJJi, na I ;; ±- cs 
końskim włosie i sprężynach, łóżko KantorSlUżbY, Piotrkows·-j,,-S8;- ma do 
dziecinne z materacem na. końskim umieszczenilI z dobremi świadectwami: 
włosie i różne drobnostki. Do oglądania gospodynie, kucharki, pokojÓWki. loka
od 11-2. Zawadzka nr. 32, m. 12. 253.1 JÓw, niańki. 417-6.-2 M ając patent cechowy, uczę kroju an-

Drobne oułoszeniao 
A skana8, p. Adwokata Przy8., Cegielnia-

na 7. Sprawy 8~dowe. Porady prawne. 
Redakcya kontraktów, W8zelklch aktów 
prawnych, próśb i podań do wszelkich 
wladz. 411-3-3 

A)Leonard Suchowski: korektor.i stroi
ciel fortepianów i pianin. Piotrkow-

ska 176. l 73--10Si8 

gielskiego i z Expressu latwym spo
sobem. Nie mogących przychodzić w dzień 
uczę wieczorami. Ceny przystępne. Pra· 
cownia sukien, kwiatów i haftu E. Ko
ztolkiewiczowej, Przejazd 14. 40~casp2 

M agiel w dobrym stanie do sprzedania. 
_~p_o wa 76. . 415-3-3 

Magiel do sprzedania. Konstantynow
ska nr. 53. 428-2-2 

N arzędzia kowalskie do sprzedania. 
Wiadomość Mikolajllwska 28, u stel

macha. 424-2-2 

Zymmera Uf. 23, Kowalewsklego. 
416-3-.1 

potrzebna jest zdolna prasowaczka. Kon-
stantynowska nr. 36. 419-3-3 

potrzebne-staniczarki uczenll'e. Piotr-
kowska 121, Matuszewska. 435 3·1 

S-S-specyalna. pracownia dziecin-
o o nych ubiorów przyjmuje do 

ro~oty: . sukienki, ubranka i płaszczykI. 
WIdzewska 111 m, 12, II gle piętro. 

1793wcs-ól 
Szkola Thomasa. ul. Andrzeja Nr~-ii. 

Lekcye dla doroslych, oddzielnie dla 
kobiet i mężczyzn. Przyspasabianie do 
egzaminów. 350·15 ~ 

W~rs~tat ślusarski z catem urządzenieJIL 
l Iozne maszyny zaraz do sprzedania. 

Ulica Staro-Zar6ewska nr. 60, w sklepie. 
432 3-1 

warsztat stelmars1{i .. w .dobrym stanie 
do sprzedllllia, Średnia 79, u rymarza. 

425-2-:2 WÓl .. l:esorowy nowy solidnej warszaW-
.skle,J roboty do pprzed:\nia tanio. 

ObeJrzec u p. J. K03tro, ul. Wid7ewska 
Nr. 145. 430-3-2 

Wyżlica za szczeniętami do spr~~dll~ia. 
Widzewska 76, wiadomość u stróża. 

390-3cs-...! 
W dominium Bielaczew u hr; Z. Pla-

tera przez Opoczno jest do sorzeda
nia kilkan~ście koni powozowvch' w róZ' 
nym _~i!l!U' '397-3.-1 
Z araz do ,wynajęc!a pokój dla jednego, 

lub dwoch panow, z umeblowanielll 
lub bez, może być z calodziennem utrzy
maniem, tamże wydaje się obiady. Dziel' 
Da nr_ 40, m. 1. 421-6.-2 ----- .- _. 
Zaraz sprzedam sklep, kolonialno-dYS

trybucyjny. Wiadomość ul. Guberna
torska 37. 409-3-2 
Za~inąl paszport na ~ imię BroIlisława 

Lew!l.ndowsklego, wydany z gminy 
Łęczno. 433-3-1 ._-- ----
Zaginąl paszport na imię Szullm Nu: 

chym Brod, wydany z gminy Kozienl' 
ce (powiat), gub. radomskiej. 423-3~ 

Zaginąl paszport na Imię Lejbusia Da
widowicza, wydany z miasła Szydlg· 

wiec. 4,13-3-1 . 
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STAN RACHUNKÓW . 

Banku Handlowego 
w ŁODZI 

po dzień 31 styczn1:a 1906 ,. . 

Stan czynny: 
!, Rasa O'otowizna 
~. Rachu~ek waruukol'l'Y w Banku 
, Państwa . 
.,. Specyalny rach. biez. w Banku Pail

~twa 
4. :->kup weksli , opatrzouych najmniej 
S 2 podpisami 
. Papiery publiczne, własne: 
:; Państwowe i przez rząd poręczone 

\ przez rząd lIiepol'ęczonc: 
1. listy zastawne 

~ 2. akcye i udziały 
Papiery publiczne kapitału zapaso
. Wego: 

lan~twowe i przez l'ząd poręczoae: 
~ Pożyczki na zastaw: 
> llapierow państwowych 

~"J.li8tów żastawnych i akcyi 
' llecyalne rachllnki bieżące, zabez

• pieczone: 
~ Papierami państwowemi 

~. )I\lietami za81awnemi i akcyaml 
II> orespondenci: 

.\ OZostałość na .ich rachunkach (loro) 
'1' ~ależności zabezpieczone ' 
Q~ Il~Pierami państwowemi 
:j !tstami zal>tawnemi i akcyami 
q) I\'eksl:looi z 2-ma podpisami 
Ił ~oWarami 

ll. ~ ł{alezllOś c i do dyspozycyi Bankll: 
OZllstałość na rachunkach Banku 

l (Nostro): 
.; SUmy do dyspozycyi Banku 

1 J ~ Weksle do inkasa 
11 /chunek z oddziałami Banku 
ł~ ~.raty i weksle w zagrau. walucie 

t.erU~homoŚci w Łodzi, Warszawie, 
11 W Tl,bl1nie Radomiu i Kielcach. 
:t lt eKsle protestowane 
~. !i:CbomoŚCi i koszta urządzenia 
~~ Willy przechodnie *) . 
. , WYdatki bieżące 

)'datki zwrotne 

\V tej liczbie weksli do inkasa. 

Stan bierny: 
l\al'i' .ał ~akładowy 

, l{aI'2\iOoo ilkl\)i i - IV ·em. 
<a.l\qlJ:al za),a sowy. .. 
; l{a;it~Uł ~ 1I[l}I~OWy specyalny 
_. ltaeh 'Ił zapasowy dywidendowy 
~. ~iel' Uue.k zysków i strat 
'. ltaeh<lnleSiona dywidenda 
~) ?olI ~nki przekazowe: 

•• ) za \ azaniem 
\V~l:) lllówienie·m 

a) ul' procentowe: 
h) ~el'rninowe 

I\OI'()~ eZ~ermillowe 
1'0&0 llou\lenci: 

stało' . 
l. 8u Se Im ich rachunkach (101'0): 

'1 ~. Willy, należne od Banku 
POZ06t~k6Je do inkasa 

Iql ałość na rachunkach Ban-
, \noSiro): 

lllug o S!lmy, należne od Banku 
H, \t SIYt:dZl3łów w Centralnej In

. ellhKoCYi 
-I , p l>ail~t~Owaue weksle w Banku 

Z. fl tOeCllt ~ 
~ UlQy y l Pl·owizya. 
. Z~b lll'zechod' 

e~~i Ule . 
l'iei tll'Zenie speCjalnego rachun. 

. \V Bauku . Pańs~wa 

u~Poz . 

Łódź 
200,506.06 

]80.220.78 

5: 9,45485 

2,813,89131 

9,922.71 

15,348.91 
66,542 .54 

2,250,35909 

42,6479.3 
331,981.54 

379,686.36 
4,570,980.80 

475.725.67 
1,0:17,809.06 

363,819,47 
248,400 -' 

4,477,371.81 
2407,644.55 

405,OOJ.-
31,791.07 
2,000.-

765,986.17 
178,486.59 

1,863,-

19.616.iHiO 27 

159,631.46 

Łódż 

5,000,000.-
i,500,000.-

50,000.-
40,000.-

6.235.73 
1.2:1.-

869,358.20 
4,012,493.35 

760,715.25 
153.069.19 

2,545,437.99 
230,H·0.-

],786,566.80 

444,900.-
245,\'187.40 
41'>2.41951 

51945ł.85 

19,616.86027 

Oddziały 
34tl,847.12 

135,133,08 

4,831,657.68 

66,941.37 

105,~81.79 

28,26612 

Razem 
54.1,353.18 

315,423.86 

519,45485 

7,645,548.99 

293,003.44 

2,250,359 09 

7,9~0.-· } 
3,720.-:-

11,670.-

14391974 ) 
634,102.05 ) 1,152,551.26 

7,61007 ) 
109,956.02 ) 

1,343,73960 ) 
79,881.04 ) 

1,244,659.87 )10,262,4i:12.51 
) 
) 

147,690.49 ) 
252,97406 \ 

4,477,371.81 
7954.70 255599.25 

405,000.-
7.34825 39,139.32 
8,679.0(; 10,679.06 

746,96402 1,612,950.19 
243,22813 421.664.72 

1,8949ó 3,757.95 

10,501,o\HUn 30,1 \ 7,959.48 

257,165.71 416,797.17 

Oddziały Razem 

5,000,000.-
2,500,000.-

50,OoJO.-
40,000.-

6,235.73 
12ł.-

1, 16ł, 793.11 
778,706.56 

299,218.57 8,039,15423 
800.-

1,114,674.41 ) 
129,198.68 ) 6,097,002.26 

) 
) 

291,024.38 ) 

4, \ 61,899.70 4,161,899.70 

601,3J443 1,046,234A3 
587,92-147 833,911.87 

1,37J,524.90 1,823,944.41 

519,454,85 

10,501,099.:l1 30, ł 17;9;9.48 
~I~ 

llll Pl'zechowauiu 13 .057,685.11 8,1S3,33i.19 21,191,01930 

l) ~ ŁOdź, dnia 31 ' stycznia 1906 roku. 
:!) ~ Ominalna war5O>Ść aKcyi rb. 250. . 
~) ~~l'~ąd Znajduje się w Łodzi. 

leJ~ca i iustytucye, które uskuteczniają wypłatę dywidendy: 
a) Bank Handlow.y w Łodzi i jego Oddziały: w Warszawie, Lublinie, 
.b Radomiu i Kielcach. 

) WOUa'll>ko-Kamski Bank Handlowy w S~.-Petersburgll. 244 

Łódzki oddzial 
Cesarskie~n Towarzystwa racyonalne~o polowania 
prosi p.p członków, którzy byli na posiedzeniu 22' lutego , 

aby zebrali się w sobotę 24 lutego, wieczorem o godzinie 8, 
w lokalu Hotelu Manteufla. 243 - 1 

2017. 

j DYREKCYA .. 

l T~warzJ~twa KruUJt~,,~[~ m. ŁuUZI 
l podaje do pow~zechnej wiadomości, że niżej wyszczególnione nieruchomo
l ści w m. Łodzi położone, z powodu niezapłacenia raty majowej 1905 roku, 
I wystawione zostały na sprzedaż przez publiczne licytacye, odbywać się 
! mające od godz. 11 z rana w kancelaryi wydziału bypotecznego przy ul. 

I 
Ś~ednie~ pod Xg 427 w m. Łodzi, przed wyznaczonymi notaryuszami, . a 
mIanOWICIe: 

1) pod N~ 1076 przy ulicy Widzewskiej, obciążona pożyczką Towa
rzystwa rb. 16,000, od której zaległość wynosi rb. 496, vadium do licy-
tacyi złozyć się mające wynosi rubli 3,200; licytacya rozpocznie się od 
sumy rb. 24,000 termin sprzedaży wyznaczo!1o na dzień 2'6 maja (8 czerw
ca)' 1906 r. przed notaryuszem Wladysławem Jonszerem. 

2) pod :AA 1076i przy ul. Gubernatorskiej, obciążona pożyczką Towa
rzystwa rb. 10,000, od której zaległość wynosi rb. 340, vadium do licy
tacyi zŁożyć się mające wynosi rb. 2,000, licytacya rozpocznie się od su
my rb. 15,000; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 26 maja (8 czerw
ca) 1906 roku przed notaryuszem Juliuszem Gruszczyńskim. 

3) pod N.! 1097/7b przy ulicy Widzewskiej, obciążona pożyczką 
Towarzystwa rb. 20,000, od której zaległość wynosi rb. 680, vadinm do 
licytacyi złożyć się mający wyno.3i rb. 4,000; licytacya rozpocznie si.ę od 
sumy rb. 30,000; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 26 maja (8 cze . w- . 

. ca) 1906 r. przed notaryuszem Józefem Grabowskim. 
i 4) pod Xl! 1134a przy ulicy Widzewskiej, obciążona pożyczką Towa
l rzystwa rb. 29,000, od której zaległość wynosi rb. 986, vadium do licyta
: cyi złożyć się mające wynosi rubli 5,BOO, licytacya rozpocznie się od su· 
, my rb. 43,5łJO; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 26 maja (8 cze-rwea) 

r. 1906 p ! zed notaryuszfDl Wiktorem S"rosiekiem . 
5) Pod Xl! 119~/201 przy ulicy Przejazd, obciążona pożyczką Tbwa

rzystwa rb. 40,000, od której zaległość wynosi rubli 3167 kop. 3.1, va<lium 
do licytacyi złożyć się mające wynosi rb. 8,000; licytacya rozpocznie się 
od sumy rb. 60.000; termin sprzedaży wyznaczono na d. 26 maja (8 czerw
ca) 191:16 roku przed notaryuszem Feliksem Rybarskim. 

6) pod .Nl! l~77c przy ulicy Nizkiej, obciążona pożyczką Towarzy
stwa rb. 4,500, od której zaległość wynosi rb. 139 kop. 50, vadium do 
licytacyi złożyć się mające wynosi rubli 900, licytacya rozpocznie się od 
sumy rb. 6,750; termin sprzedaży wyznaczono na d. 29 maja (11 czerwca) 
1906 roku przed notaryuszem Eugeniuszem Trojauowskim. 

7) pod Xl! 13U6a przy ulicy Nawrot, obciążona pożyczką Towarzy
stwa rb. 7,000, od której zil1egłość wynosi rb. 229 kop. 25, vad1um do 
licytacyi złozyć się mające wynosi rb. j ,400, licytacya ropocznie się od 
sumy rb. 10,500'; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 29 maja (ll-go 
czerwca) 1906 roku przed notarytJ.szum Waleryanem Ryfińskim. 

8) pod Xl! ld13al15a przy ulicy ZagajRikowej, obciążona pożyczką 
Towarzystwa rb. 12,000, od której zaległość wynosi rb. 408, vadium do 
licytacyi złożyć si~ mające wynosi rb. 2,400, licytacya rozpocznie się od 
sumy rb. 18,0'00; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 29 maja (ll·go 
czerwca) 1906 roku przed notarsuszem Józefem Żyżniewskim. 

9) pod Xl! 1402 przy ulicy Cegielnianej, obciążona pożyczką Towa-
rzystwa rb. 8,200, od której zaległość wynosi rubli 268 kop. 55; vadium 

! do licytacyi złożyć się mające wynosi rb. 1,640, licytacya ro~poczRie się i od sumy rb. 12,300; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 29 maja (11 

I czerwca) 1906 roku przed notaryuszem Konstantym Mogilnickim. 
ID) Xl! pod 1407 przy ulicy Cegielnianej, obciążona pożyczką Towa-

II rzystwa rubli 32,500, od której zaległość wynosi rubli 657 kop. 67 1
/

2
, 

1 vadium do licytacyi złożyć się mające wynosi rubli 6,500; licytacya roz-
I pocznie się od sumy rb. 48,750; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 
I 29 maja (11 czerwca) 1906 r. przed notaryuszem Władysławem Jonszerem. 
l 11) pod :N?l 1537f przy ulicy Skwerowej, obciążona pożyczk~ Towa
l rzystwa rb. 13,100', od 'której zaległość wynosi rubli 406 kop. 10, vadium · 
l do licytacyi złożyć· się mające wynosi rb. 2,020', Iicytacya rozpocznie się 

I: od sumy rb. 19,050; termin sprzedaży wyznaczono na, dzień 29 maja (11 
I czerwca) 1906 r. przed notaryuszem Juliuszem Gruszczyńskim. 

12) Pod x~ 135U przy ulicy Krutkiej, obciążona pożyczką Towarzy
[ stwa rb. 36,500, od której zaległość wynosi rb. 1172 kop. 62 1

/ 2 , vadium 
I do licytacyi złożyć się mające wynosi rubli 7,300, licytacya rozpocznie się. 

)
! od sumy rb. 54,750; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 29 maja (11 

czerwca) 1906 roku przed notaryuszem Józefem Grabowskim. 
I 13) pod N2 705a przy ulicy Wólczańskiej, obciążona pożyczką Towa

rzystwa rb. 12,0'00, od której zaległość wynosi rubli 372, vadinm do Iicy-
tacyi złożyć się mające wynosi rb. 2,400; licytacya rozpocznie się od su
my rb. 18,000; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 29 maja (11 czerw
ca) 1906 r. przed notaryuszem Wiktorem Sarosiekiem. Posz • Reprezentanta 

tYkuikUJę do obrotu 200,000 rb. rocznie w ar:
Ofert; COdziennego użytku branży opalowej. ,I 

sub A, P. przyjmuje admin. "Rozwoju". 

. 14) pod Xl! 10'60a przy ulicy Nowo-Zarzewskiej, ' obciążona pożyczką 
Towarzystwa. rb. 12,00'0', od· której zaległość wynosi rb. 393, vadium do 
licytacyi złożyć się mające wynosi rb. 2,40'0', licytacya rozpocznie się od 
sumy rb. 18.000; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 29 maja (II-go 
czerwca.1906 r. przed notaryuszem Feliksem Rybarskim. 

21)4-1 I Łódź, dnia (10) 13 lutego 190'6 r. 249 
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przyjm~i~ki~: c~~ac:oŻliwie kafrowanie (kar bawanie ) 
sukien, sukienek dziecinnych, oraz falban i t. d. Fasony na spódnice osta· 
tniej mody udzielam swoje do kafrowania. Adres: ulica Szkolna dawniej 
Golca Nr. 7. Oficyna P. Pal, mieszko 38. Przyjmuje się również' suknie 
do szycia bardzo tanio. 178 10 6 

Łódzka Rzeźnia Miejska 
poleca 

ączkę mięsną ' 
jedyny pożyteczny karm dla ryb oraz tuczni drobiu. 

rew suszoną 
jako najlepszy nawóz sztuczny. 

Bliższe szczegoly w Katorze Rzeźni na miejscu. 
i depesz: Łórlź-Rzeźnia. 

Adres dla listów 
208-4,-ł 

HYCHENIC:Z:NE OTWARTE KANALY 

'. Oryginalny "''łI0 ASFALT O... PODŁOGI I 
:::l A f l i Goudron c..\ov.S\ rrE I I> Betonowe, ~ S a t ~~.... q~)': Monikowe 
~ nSYZRAN" # FABRYKA ()4Q " • Xylolitowe ..... 

~ q"lłf Wyrobów Oementowych ~_" ~ 
~ 8 

=f KANTOR . N." M. Folman Fabrykd ~ 
~ Dzielna N~ 28. w l..ODZI WidztiWSKa 156. = 

Cboroby. weli.ery~ne, I Dr. A·B~Ek~t~berg 
moczopłCIOwe Iskorne. Zakład orhpedjclno-glmnaatYOlnl 

Dr SI LEWKOWICZ (.krzywienia krę.goslupa, chm)by stawów 
• • I mięśni I t. p.) 

. aabinet roentgeno •• 1r:1 
Zachodnaa M .31 (leczenie pi:flDlienlaml Roentganowskiellll) . 

(obOk lombardu akcYJnego) 138-r-177 
Dla panów od 8--11 r. I od 6-8. dlll 

dam od g. 5-6. . c·n 
'fi niedziele I święta od 9-12 i od 3-6 

POWRÓCIŁ 

Dr. med. GOLOFARB 
Ohoroby skórne i weneryczne 

przyjmuje od godz, 9 do 12 rano i od 6 
do 8 wlecz: pfnie od 5 do 6 wieczorem, 

w niedziele tylko od 9 do 12 rano. 
Zawadzka 18. 104-2{)-17 , 

Dr. L. Pry~n]~ti 
Choroby skórne, wenery

czne i moczopłciowe. 
PrzYjmuje od godz. 8-12 r. i od 6-8 w. 
panie od 5-6 popol. U20-r-72 

. Ulica Południowa MI 2. 

Powr6oił 

DrS.Kantor 

Dr. Min81~ta8~t 
Oboroby w8wn~lrne l nerwowe, 

mieszka obecnie przy H29 
Piotrk.w.kiej .M 200. 
Przyjmuje od 8-91/~ r. i od 4'/~-61/, Pf. 

Dr. G. Wa:llhrg okulista 
powrócił. 

Godziny przyjęcia 10-12 i 4-6 
191'10' Dzielna 7. 

----~------------------

D!: Jelnicki 
Przyjmuje chorych z chorobami 

wenerycznemi i _kórnemi 
8 -10 5-71/ 2, 

PIOTRKOWSKA 130. 1013· d-50 

~ Stopnie Mozaikowe i a.tonowe 00-

>=I Tro~uary Asfaltowe, Kamienne a Choroby skórne i weneryczne 
~ i Betonowe t>. ~ Krótka ul. NI 4 

Dr. O. Altenberuer 
Andrzeja 5 

Ohoroby gardła. Bosa i . uszu 
przyjmuje codZiennie od 9-11 rano I od 
5- 7 po pol., w niedziele i święta od ~ ~... Beton-Amerlcaine ""~. RURY ~'przyjmuje od 8 - 2 rano I 6 - 9 wiecz., 

:s:; na '14"'61/' ~'6~'ł>~ Cement. i Kamienne - panie od 5 - 6 p.p. 195cO 

: Bełonle cementowym. ~ Kanały I 1""1\'.1 we WSl'lYi~k~~~~:~~~::~eh'l O L PRZE' 08088111 
14622ł-8 HYGIENIC:Z:NE OTWARTE KANALY r. I . . 1\ 

Ewangelicka 5. 

9-11 r. l35-C-l' 

Dr. B. Mazel 

rubli kosztują Spodnie 
z i m o w e z d o b l' C g o k a m
g a l' n u. P a l t o z I m o wen a 
k a m g a l' n Q we j p o d s z e w
c erb. 2025 U b r a n i e m a
rynarkowe z zimowego 
k a m g a r n u rb. 16. K a m i
zelkl kolorowe w naj
nowszych deseniach po 
r· b. 3.25. W $ z Y s t k o z c z y
stej welny u 

Emil. Schmeohla 
Piotrkowska 98 
!"Q~ Pr~ejud. 

i I 
~---------------

Ryby rozpłodowe 
-1-

Ryby zarybłtowe. 
1) PSTRĄGI: 

pstrągi tęczowe 
pstrągi strumieniowe, 
łosoś strumieniowy; 

2) Okunio-pstrą/r; 
3) Złota Orfa (Idus helanotus); 
ł) Karple, odmiany szybko rosnące 

sprządaje Dominium ~Porszewiceu. 

ADRES: Bruno Gehlig - Ł6dź • 
. Cenniki franco. 1005-52-28 -----_ .. __ ._-_._-

Reprezentac~a firmy 

"PROGREStt 
K. RACIBORSKA. 

Łódź, Zawadzka 3~. 

Praln-e 
wysylam do domów 300 sztuk dzien
nie pierze. Nie drze bielizny. Pary 
niema. Zawadzka 39. 193.2-1 

Do pracowni kwiatów 
potrzebne rob Jtnice. 

.,Florida" 
Mlkolajewska 71. 222-3-3 

parę m~lion6w 8przedaję po 30 kop. wię· 
kszą ilDŚć, mniejszą 35 kop., bardzo do
~ D~bra Po~dęf)ice. 2·39- 3-3 

Fabryki, kopalnie 
I większe przedsięb iorstwa przemysłowe 
kUlluje dla zagranll,zn \ eh kalJitłlli~tów. 
Pośrednicy wyłączeni. Adwokat przys. 
Grabowski 5-7, Warszawa, Nowogrodz
kA 37. . 236 3-2 

...... _ ... ----
. Do wydzierżaw.ienia 
filia Łódzka warsKawskipgo korzystnego 
przedSiębiorstwa. Warunin dogodne. LiS
towne żg2cszpnia: p. Marya Broszke, 
Łódź, Grand. Hotel, dla Michalskiego. 

23!ł-2-2 

~-,----------------------~ P6 'trzebnl zaraz zdolni, trzeźwi 

palacz-maszynista oraz 
rzetelny stróż nocny. 

I · - Bez odpowiednich świadectw nie zja-nzynler wlać się. Wiadomość W Administraeyl 

K. SpolińSki ·~::::r:.~~~~~w:'::. 3 
Św. Benedykta 10. przyjmuje do szycia po cenach umiarko

wanych sukienki, ubranka dziecinne, oraz 
Tel(lfon 978 (Cz. Górski). paltociki. Wykończa starannie i pr~dko. 

Eapertyzy techniozne, nadz6r Spacerowa)i 34 m. 19 I piętro lewa 

przeprowadzll się na Choroby Skórne, "Vcncry-
ulic. WSCHODNI4 Ni 69 Czne i l'Ooczopłcio"Vc. 

róg Dzielnej I Przyjmuje: 9-11; 6-8. Panie 5-6. 
przyjmuje z chorobami gardła, krta- W niedzIele: 10 -2. 237c50.3 

~:~ ~=;~~7-:0;! o: 9 do 1l·~~~~1 Dr. H. S~nH8nDCr[ 
Pmtr~ow~ta i 1O~ m, n ohorob" .. kó~e, dró,. _o-

ez()"W')'.,>h i "Vcner7ezne. 
CEGIELNIANA U, 

'Id 11 - 1 I 4 - 8. 2M'-r-13b 
Dr. J. Grabowski 

C~~~~~l.~~'~o~~~;i' di~g .~~\:~1!'~~.: O~nij~ta~,~, ~utzmann 

Ur. Eunonl'a ZO}IITQnn ~~~ep~~~.!z~~S!~~ Ł~zi ~~ieS~!~f~!: 
~~II lJ g,~U Przyjmuje rano od 10 do 12 I od 2 do 9 

• popoI. 196cO 
powróciła. 1096rO 

Ohoroby kobiece i Akuszerya. 
Piotrkowska 120 

przyjmuje do 10 rano i od 8 5 popoI. 

Dr. Feliks Skusiewicz I 
Choroby skórne i weneryczne I 

Andrzeja &3. 
Przyjmuje od godz. 8-9 rano i od ł-8'(, 
wieczorem. W niedziele i święta od g. l)1/~ 
do l popnłudniu. ó07-d-257 

Ur. F. KlOZ~n~8r[ 
ul. Krótka 5, 

przyjmuje z chor obami wewnętrz
nemi, spec. nerwowemi (lectenie 
elektrycznością) od. 9-10 r. i 5-7 popol. 

21982 

ORYGINALNE!!! 
FAJKI I TYTON.lE ANGIELSKIE 

NADESZŁY 
. DO. SKŁADU TABACZNEGO 

. Z. PRAOZYŃSKIEGO .. 
POD FIRM~ 

W. MUŚNICKI i S~ 
ŁÓDŹ, PIOTRKOWSKA J{2 69, 

W niedzielę, dnia 25 lutego r. b. 

W razie mrozu wspaniala ślizgawka. 

""'ONOERT na. sali i ... ~ w ogrodzie. 
Występ pierwszorzędnych artystów • ..,. 

Węjście 25 i 15 kop. Początek o godz. 2-ej po pol. 253-1 
fabr., porady, plany. "OS oficyna. , 200-5-6 

----------------------------------~---------------------------------------------------------------------~-----W tłom,ni .Rozwoju·. Przejazd >ił 8. Redaktor i WJdawoa W. Cz_j_._ld. .--' 
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